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SWIATOIEJ RADY POKOJU1 
rozszerzeniem ofensywy ludzkości 
przeciwko agresorom i podżegaczom 
WIELKI DZIEii KONGRESU 

W siódmym dniu obrad Kongresu przewodnictwo 
obejmuje Yves Farge. Udziela on głosu sekretarzowi 
Kongresu Borsari, który oświadcza, że prace każdej ko· 
misji zostały przedyskutowane na komisj,j politycznej. 
Zasadnicze decyzje komi!rji zostały włączone do tekstu 
pisma do ONZ. Przewodniczący udziela następnie głosu 
przewodniczącemu komisji politycznej Kongresu - Pietro 
N.enni'emu dltl zreferowania projektów manifestu II Swia­
towego Kongresu Obrońców Pokoju do ludów świata oraz 
orędzia Kongresu do Organizacji Narodów Zjednoczo­
nych. 

· Pned odczytaniem treści obu do-I ka. się z owacyjnym przyjęciem zgrol 
kumentów mówca podkreśla, ie ko- madzonych, po czym Nenni przed­
mlaja polityczna ustalając ich tekst, stawia projekt orędzia do Orga­
rozpatrzyła wszystkie propozycje nizacji Narodów Zjednoczonych. 
zsłollzone w czasie obrad Kontresu. Długotrwała owacja wybucha w 

Pan'RO NENNI charakteryzuje cl1wili, gdy Nenni odc.iytuje ustęp 
następnie ob:1»c!wa pr,1;ec1loi< I<.c-n- ,Jl<'iwiący o utwo:rzeu.i światowej Ra-

dokumenty i omawia po· dy Pokoju. 
\\le 'M'HW.. dyskusji, której do- Nenni zszedł z trybuny wśród o-

Przewodnicący YVES FARGE za­
rządza przerwę w obradach. 

Po przeprowadwniu głosowania nad 
manifestem ł orędziem do ONZ 
przewodnictwo obrad obejmuje PIE­
TRO NENNJ. Udziela on głosu 
p, MOREL, który referuje wnfoselt 
PABLO NERUDY, p>iętnujący 1nze­
śladowania boj0wnlków o pokój. 
II Swiatowy Kongres pozdrawia 
ofiary terroru, wnosi uroczysty pro­
test przeciwko prześ.lad0<waniGm 
obrońców pokoju, domaga się na­
tychmiastowego uwolnienia wszyst­
kich ofiar terroru oraz wzywa ludy 
całego świata do wyrażenia solidar­
ności i do wzięcia w obronę wszyst­
kich, któn.y walczą o pokój. 

Wniosek ten wstał przyjęty pruz 
aklamację, 

Następnie przewodniczący ogłasza. 
wyniki głosowania nad manlfestem 
do narodów i orędriem do ONZ, 
które to dołr:t1mf>ntv reasu.q)łlją · 
precy:mją wyniJrl prac pOSZczegól­
nych komisji, 

kumen\ te są, wynikiem. klasków i owacji, wyrażających po-
Pnemówienie Nenni'ego przery- parcie dla wniosków komisji poli- W głosowaniu udział wzięło 

wane było wielo~ot~e. burzliwymi tycznej. • • . 1.660 delegatów z których 
oklaskami (przemowieDJe to poda- Przewodniczący odda.Je następnie ' 
jemy na str. 2). głos sekretarzowi Kongresu BOR- l.655 poparło złożone wnioski, 

Odczytany następnie przez mówcę SARI, który omawia zasady gloso- \ 
projekt manifestu Kongresu spoty- wania. (Dalszy ciU • stronie drugiej) 

• 

Orędzie 
do Organizacji 

Narodów Zjednoczonych 
Gdy narody świata tworzyły Organizację Narodó~v Z,iednoczon!ch 

pokładały w niej wielkie nadzieje. Najwięks7-ą z mch była nadzieja 
pokoju, 

Tymczasem wojna już dziś burzy pokojowe życie niektórych naro­
dów a jutro zburzyć może pokojowe życie całej ludzkuści. Jeśli Organł­
zacj~ Narodów Zjednoczonych nie spełnia podstawowej nadziei, jaką 
pokładały w . niej narody świata - zarówno ie, które są w niej repre­
zentowane prze'.t swe rządy, jak i te, które nie są w niej jeszcze reprezen­
towane - jeśli 01·ganizacja Narodów Zjednoczunych nie zapewn_ia łu~z­
kości pokoju i spokojnego życia, to dl:itego, że ulega wpływom sił, ~tote 
odrzuciły jedyną możliwą drogę, prowadzącą do powszechnego pokOJU -
dążenie do powszechnego porozumienia. 

Jeśli Organizacja Narodów Zjt~clnoczonych pragnie spełnić nadzieje, 
jakie ludzkość wciąz jeszcze w niej pokłada powinna wrócić na drogę, 
jaką od dnia jej utworzenia wytknęły jej narody a jako pierwsz~ kr~k 
na tej drodze powinna spo~vodować w najkrótszym czasie .spotka.me ~1ę­
clu wiel~ich mocarstw: Stanów Zjednoc:ronych, Francji, Związku Radziec­
kiego, Wielkiej Brytanii i Chińskiej Republilti Ludowej, w celu zbadania 
i pokojowego uregulowania istniejących rozbieżności, 

II Swiatowy Kongres Obrońców Pokoju, składający się z delegatów 
80 krajów i reprezentqjący prawdziwy głos miłującej pokój ludzkości, 
domaga się, by Organizacja Narodów Zjednoczonych oraz instancje usta­
wodawcze przed którymi rzady rozmaitych krajów są odpowiedzialne, 
rozpatrzył;, niezwłof'Znie nastę1m,iące propozycje, zmierza.jii,ce do p~zy­
wrócenia i utrzymania pokoju, do przywrócenia i utrzymania za.ufania 
mięc1zy wszystkimi krajami niezależnie od ich ustroju społeł'.znego: 

1 zaniep{}kojeni tym że wojna prowadzona obecnie w Korei nie tylko 
przynosi njezliczo~e cierpienia narodowi koreańskiemu; lecz grozi 

ro!Zszerzeniem się w nową wojnę światową, domagamy się zaprzestania 
tej wojny, wycofania z Korei obcych wojsk oraz pokojowego rozstrzygnię 
cia wewnętrznego konfliktu między obiema częściami Korei, przyczym 
winni brać w tym udział przedstawiciele narodu korea(lskiegQ, ' 

Domagamy się, by zagadnienie to zostało rO!ZStrzygnięte przez Radę 
Bezpieczeństwa w pełnym składzie, z udziałem pełnoprawnych przedsta­
wicieli Chińskiej Republiki ·Ludowej_ Domagamy się zaprzestania inter­
wencji wojsk amerykańsltich na. chińskiej wyspie Taiwan (FormoZ!le) oraz 
działań wojennych przeciwko repubłice Vietnamu, które kryją w sobie 
groźbę wojny światowej, 

·· 2 Potępiamy w sposób kategoryrŻny wszelkie usiłowania 1 kroki pod­
jęte z pogwałceniem układów międzynarodowych, zakazujących re­

militaryzacji Niemiec i Japonii. 
Te usiłowania i kroki stanowią niezmiennie poważną groźbę dla po• 

koju, Domagamy się z naciskiem zawarcia traktatu pokojowego ze zje­
dnoczonymi i zdemilitaryzowanymi Niemcami jak i z Japonią oraz wy­
cofania wojsk okupacyjnych z obu tych krajów, 

3 Uważamy próbę utrzymania narodów przemocą w stanie zależności 
l ucisltu kolonialnego za. groźbę dla spra.wy pokoju i proklamujemy 

prawo tych ludów d@ wolności i niepodległości. · 
Występujemy przeoiw wszelkim postaci&m dyskryminacji rasowej, 

które rodzą nienawiść między narocla.ml i stanowią również graibę dla 
pokoju, . 

4 Uważamy za niezbędne zdemaskować próby napaMtników, 09iłujlł­
cych ..;ac!emnić samo p;;jęcle -ap-esji i pod ta.kim cQ" innym pretek-

stem wtrącać się do w~wnęłrmycb spraw innych narodów. 
żadne względy polltyC'l.lle, strategione, czy cospodareze. żadne ra­

cje związane z sytuaeją wewnętrzną, czy wewnętrznymi konfliktami 
w tym czy innym państwie nie mogą usprawiedliwić interwencji zbroj­
nej jakiegokolwiek państwa w sprawy innero państwa. Agresja jesł 
aktem zbrodniezym tego państwa, które pierwsze używa siły zbr~jnej 
przeciwko innemu państwu pod jakimkolwiek pretekstem. 

Dalszy cląg na stronie 2-giej. 

I FE T 
DO LUD W ŚWIATA 

"Wojna grnzi ludzkości - dzieciom, kobietom, mężczyznom. Or­
ganizacja Narodów Zjednoczonych nie spełnia nadziei narodów na 
zachowanie pokoju i spokojnego życia. życie ludzkie i zdobycze ludz­
kiej kultury są w niebezpieczeństwie. 

Narody chciałyby mieć nadzieję, że Organizacja Narodów Zjedno­
czonych zdecydowanie nawróci do _tych zasad na jakich została utwo­
rzona po drug-iej wojnie światowej, utworzona w tym celu, aby 
zapetrnić ''°lność, pokój i wzajemne poszanowanie między narodami 

.Ale narody świata pokładają jeszcze więcej nadziei w sobie 5a 
mych, w swej zdecydowanej posta\\-ie i w swej dobrej v.-oli. Dla każde­
go rozsądnego czło-wieka jest rzeczą jasną, że ten, kto twierdzi, iż "·ojna 
jest nieunikniona, szkaluje ludzkość. 

Czytając to orędzie przyjęte w imieniu narodów 80 krajów na 
Il ś,,·iaLowym Kongresie Pokoju w Warszawie, pamiętajcie, że walka 
o pokój jest ·waszą własną najżywotniejszą sprawą. Wiedzcie, że setki 
milionów obrońców pokoju, zjednoczywszy się wyciągają \Vam dłoń. 
Wzywają Was do udziału w najszlachetniejszej walce, jaką kiedykol ... 
wiek toczyła ludzkość wierząca głęboko w swoją przyszłość. 

Na pokój się nie czeka. Pokój trzeba zdobyć! 
Zjednoczmy nasze wysiłki i żądajmy zaprzestania wojny, _ która 

dm pustoszy Koreę, a jutro grozi pożarem tałemu świa_tu. 

\Vystąpmy przeciw próbom ponownego rozpalenia ognisk wojny 

w _Niemczech i' Japonii. 

Wraz z 500 milionami ludzi, którzy podpisali Apel Sztokholmski, 
domagajmy się zakazu użyv;ania broni atomowej, powszechnego roz­
brojenia, kontroli wykonania tych zarządzdi. ścisła kontrola po­
wszechnego rozbrojenia i zniszczenia broni atomowej jest technicznie 
mo7liwa. Trzeba· tylko tego chcieć. 

Zm~simy do" przyjęcia ustaw, które karzą za propagandę wojny • 
Przedstawimy posłom do naszych parlamentów, naszym rządom 

i Organizacji Naro<l.ów Zjednoczonych ńas~e propozycje w obronie 
pokoju, opracowane przez II światowy Kongres Obrońców Pokoju. 

SiJy pokoju we wszystkich krajach są wystarczająco wielkie, głos 
ludzi pokoju jest dość potężny, aby wspólnymi siłami nalegać na 
spotkanie przedstawicieli pięciu wielkich mocarstw. 

II światowy Kongres Obrońców Pokoju dowiódł z niebywałą 

siłą. że ludzie, którzy zjechali się z pięciu części świata, mimo różnicy 
poglądów, mogą się między sobą porozumieć, aby zapobiec klęsce 

wojny i ocalić pokój. 

Niechaj rządy postępują podobnie, a sprawa pokoju będzie ura­
towana. 



150 TYSIĘCY LUDZI Orędzie 
mani~esiowało w Stolicy 

na. cze§ć IK onqresu 
WARSZAW A, 22. U. „Pokój zwycięży wojnę" 

pod tym hasłem na wielkim wiecu na Placu Zwycięstwa 
zamanifestował„w dniu 22. bm. lud stolicy pełną solidar­
ność z doniosłymi uchwałami obradującego w Warszawie 
Il Swiatowego Kongresu Obrońców Pokoju. Pl. Zwycię­
stwa, przylegaj4ce doń ulice, Plac Teatralny i Małachow· 
skiego wypełniła 150-tysięczna rzesza ludności. Przybyli 
robotnicy stołecznych zakładów pracy, pracownicy biur 
i urzędów, kobiety i mężczyźni, młodzi~ż, przedstawiciele 
wszystkich warstw społecznych, aby zadokumentować 
nieugiętą wolę obrony pokoju i pokojowej twórczej pracy 
dla dobra swego na1·odu. 

rującego drogę ku przyszłości. Dzię 
kuję wam za przyjęcie, którego nikt 
z nas nie zapomni i pragnę, by na­
sze dzieło pokoju rosło tak szybko, 
jak nowe gmachy wznoszące się co 
dzień na ruinach. 

Wzniesione na zakończenie prze­
mówienia okrzyki: „Niech żyje II 
światowy Kongres Obrońców Poko­
ju", „Niech żyje światowa Rada Pil 
koju", Niech !yje pokój" - zamie­
niajlł się w p<>tę:!nlł manifestaeję lud 
no~ci stolicy na cześć pokoju i po­
stępu. 

Następnie delegat polski na Kon­
gresWiktor Kłosiewicz odczytał ma­
nifest Ko11gresu do ludów świata o­
raz orędzie do ONZ. Zrywa się nowa 

Tysiączne echo ro-z.nosi wzdłuż 11-1 II światowego Kongresu Obrońr.ów fala maillifestacyjnych owacji. Znowu 
lic Warszawy potężny okrzyk: Pokoju Jean Laffiitte. ogromny Plac Zwycięstwa i przyle­
„Pokój! Pokój!. Raz po raz zrywa- Delegaci, którzy wyrażają wolę głe ulice rozbrzmiewają okrzykami: 
ją się okrzy'ki na cześć czołoWYch setek milionów ludzi - mówi m. in. „Niech żyje pokój", „Pokój zwycię 
bojowników pokoju - uczestników Jean Laffitte - zjednoczyli się, aby ży wojnę". 
obrad Kongresu. wyciągnąć dłoń do wszystkich ludzi Wśród niebywałego entuzjazmu ze 

Gdy na trybunie zajmują miejsca d<>brej woli i powiedzieć im: pamię- branych rozpoczyna się wspaniała 
pll'Zed&ta.wiciele delegacji biorących tajcie, że walka o pokój to wasza defilada dziesięciotysięcznych rzesz 
udział w Ko'!lgTesie, zrywa się gorlł- walka, że zwycięstwo w tej walce hę młodzieży stolicy. Młodzieź maszeru 
ca, długo niemilknąca. manifestacja. dzie waszym zwycięstwem. ją.ca w blaskach pochodni i reflekto­
N a trybunie zajęli również miejsca Jean Laffitte składając w imieniu rów z radosnymi uśmiechami na 
członkowie władz naczelnych PZPR uczestników Kongresu narodowi pol twarzach, serdecznie pozdrawia coraz 
i stronnictw politycznych oraz przed skiemu, jego rządowi i Prezydentowi to nowymi okrzykami oraz niebieski 
stawiciele Sejmu z ·wi.cemarszałkami Rzeczypospolitej podziękowanie za mi proporczykami i kolorowymi 
Zambrowskim i Barcikowskim na umożliwienie odbycia Kongresu o- chustkami delega~w zgromadzonych 
czele. świadcza: na trybunie. Wysoko ponad plac wzbi 

W imieniu Polskiego Komitetu Warszawa - miasto męczeńskie i jają się pęki różnokolor-0wych rakiet. 
Obrońców Pokoju wiec ząga.ja poseł ukrzyżowane, które użyr,zyło nam go Reflektory długimi smugami przeci 
Ochab, IJTZekazując Kongresowi go- ściny, nadała naszemu Kongresowi nają mrok wieczoru. Wśród wieloty­
rące pozdrowienia ludności stolicy. znaczenie symbolu, symbolu życia sil sięcz,nych tłumów ludności stolicy pa 
Następnie w imieniu uczestni]i.ów ob niejszego ponad ws"Zystko, triumfu- nuje radosne unie.'lienie i pewność, 
rad Kongresu przemawia sekretarz ją.cego nad ruinami i zwycięsko to- I że siły pokoju i postępu ZWYciężą.. 

Na Pokój sic nie t:zeka 
Pokój sic zdobgwa 
Przemówienie Pietra ·Nenni'ego 

Panie, panowie, drodzy przyjaciele! 
Komisja polityczna Kongresu za­

kończyła ubiegłej nocy swe prace po 
długich naradach, podczas których 
rozpatrzyła dokładnie wszystkie pro­
pozycje i wszystkie oświadczenia, zło 
żone w toku obrad. Komisja propo­
nuje, byśmy zakończyli nasze obrady 
uchwaleniem 2 dokument6w, z któ­
rych jeden ma charakter manifestu, 
skierowanego w imieniu Kongresu do 
narodów całego świata, drugi zaś zo­
stał ujęty w formę <>Tędzia do ONZ. 
Orędiiia, w którym zreasumowali­
śmy i sprecyzowaliśmy wyniki wszy­
stkich obrad poszczególnych komisji, 

. v,rybranych przez Kongres, zasady, 
, jakimi k'.erowaliśmy się , mogę przed. 
stawić w następujących słowach: 
Napiętnowanie pcdżegaczy wojen­

nych oraz ustalenie odpowiedzialności 

wykluczyc bez i·eszty tragiczny błąd, 
ie wojna jest nieuchronną konieczno­
ścią - wojna byłaby może nieuchron 
ną w obecnej sytuacji, gdyby nie by­
ło nas, gdyby nie my, gdyby nie mię­
dzynarodowy ruch Obrońców Pokoju. 

Z obrad naszych wyeliminowaliśmy 
wszystko, co mogłoby mieć charak­
ter abstrakcyjnego pacyfizmu. Chce­
my bowiem być realnymi pacyfistami 
i chcemy konkretnego rozwiązania 
każdego problemu, który staje przed 
ONZ, któcy staje przed sumieniem 
ludzkim. Dlatego też nasze wezwanie 
do ONZ jest nie tylko wspólnym wy 
razem pragnień wszystkich ludzi na 
świecie. którzy- zamanifestowali swą 

Dane liczbowe 
o uczestnikach Kongresu 

ciążącej na każdym z nich z osobna Na Kongres przybyło 2.065 osób 
i na wszystkich razem, z 80 krajów. W liczbie tej znajduje 

surowa i słuszna, naszym zdaniem, się 1.756 delegatów, pozostali - to 
krytyka braków i błędów ONZ, goście i obserwatorzy. 
jednocześnie wyrażenie nadziei, że Na Kongres przybyło 59 mężów 

Organizacja Narodów Zjednoczonych stanu, 173 uczonych i profesorów, 
znajdzie znowu drogę, jaką wyzna- 116 pisarzy, 72 duchownych, 91 przed 
czyła jej wola narodów, · stawicieli świata sztuki, 47 przemy-

absolutne zaufanie do akcji naro- słowców i kup<!ów oraz wielu przed­
dów, zaufanie, które pozwala nam · stawicieli innych zawodów. 

Wielki dzień Kongresu 
(Dokończenie ze strony pierwszej) wiska kandydatów na czł<1111ków 

1 Swiatuwej Rady Pokoju. Zebrani 
tylko 3 wypowiedziało się J)rze- wlita.ją poszczególne nazwiska, a w 

• • szczególności nazwiska czołowych 
c1wko a 2 wstrzymało się od bojowników o pokój długo nie-
głosowania. milknącymi <l'klaska~I. 

Z kolei przewcdntczii,cy zarządza 
Przy niebtwa-łym ei1tuzjazmie i głosowanie. Za przedstawioną listą 

uozestników Koogresu, Pietro Nen- 1 członków światowej Rady Pokoju 
ni stwierdza, iż manifest i orędzie głosują wszyscy clelegac:l z wyjąt­
zostały uchwalone niemal jedno- kiem Jednego, który głcsowa.ł prze· 
myślnie. 1 ciwko. 
Następnie zabiera głos w imieniu I Wyniki wyborów Swiatowej Rady 

sekretarza GILBERT DE CHAM- . Pokoju ogłoszone przez pnewodni· 
BRUN który oświadcza, że Kon- I czącego witają zebrani długotrwałą 
gres pn;yst~puje teraz do wyboru spontaniczną manifestacją. Wśród 
najwyższego organu światowego ru- ' frenetycznych oklasków na sali roz­
cbu pckoju. Będzie to śwfatowa brzmiewają we wszystkich językach 
Rada Pokoju. Lista kandydatów d& słowa: „pokój, pea.ce, mir, paix." 
światowej Ra.dy Pokoju stanowi Przewodniczący obradom Pietro 
propoo;ycję komisji organizacyjnej, Nenni wygłasza przemówienie ko11-
kamisji pe<litycznej i biura prezy· cowe przerywane raz po raz oklas· 
dium Kongresu. Została ona opraco- kami i owacja.mi. 
wana przez sekretariat i biuro pre- Gdy Pietro Nenni zamyka obrady 
zydium i obejmuje kandydatury li światowego Kongresu Obrońców 
zgłoszone przez delegacje pcszcze· Pokoju, na sali f(>'l,1ega się burza 
gólnych krajów. I różnojęzycznych okrzyków: .,niech 

Nowoobrana światowa Rada Po· •i żyje pokój", „pokój zwycięży woj­
koju zbierze się 23 listopada. aby nę". 
dokcnać wyboru swego biura. Na sali rozbrzmiewa hymn mło-

Mówca odczytuje następnie naz- dzieżowy. 
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hienawMć dO wojnyl ' lecz daje ono 
konkl'etne rozwłftzante1 maiące na ee­
lu natycltmiastowe poloi.enie kresu 
wojnie w Korei, położenie kresu woj­
nie w Vietnamie, która również jest 
hańbą naszej cywilizacji. 

Wezwanie. do ONZ również proponu 
~e konkretne rozwiązanie problemu 
kontroli energii atomowej i stopnio­
wej redukcji zbrojeń, co uważamy za 
nieodzowne politycznie i za możliwe 
już dziś technicznie. Wysuwa ono 
wreszcie propozy~e, mające na celu 
zlikwidowanie odradzających się ośrod 
ków milltamych w pewnych częściach 
Niemiec i w Japonii 

Na podstawie tych propozycji do­
chodzimy do wniosku, który stanowi 
polityczną i psychologiczną konkluzję 
naszego Kongresu: na pokój się nie 
czeka, pokój trzeba zdobyć, 

Wielu delegatÓ\V poruszyło proble­
my niezwykle doniosłej wagi. Poczu­
wam się do obowiązku oświadczyć im 
że nie powinni uważać faktu, iż nie 
mogliśmy uwzględnić ich wniosków w 
rezolucjach, za objaw obojętności 
Kongresu wobec tych zagadnień. 
Jesteśmy całym sercem z ludami 

kolonialnymi, które walczą o swą nie 
zależność narodową! Jesteśmy całym 
sercem z bohaterskim ludem hiszpań­
skim, który walczy przeciwko tyranii 
Franco. Całym sercem jesteśmy z 
narodami krajów demokracji ludowej, 
które muszą st'awiać czoło prowoka­
cjom titoizmu. Całym sercem jeste­
śmy z narodami Ameryki Łacińskiej, 
które walczą z taką energią i odwagą 
o zapewnienie obrońcom pokoju w 
Ameryce Łacińskiej prawa do obro-
ny pokoju. · 

Ale drodzy przyjaciele! Nie jeste­
śmy ani kongresem ruchu antykolo­
nialnego, ani kongresem ruchu antyfa 
szystowskiego czy antyfrankistowskie­
go. Nie jesteśmy kongresem, reprezen 
tującym ogólny ruch w obronie wol­
ności i demokracji 
Jesteśmy Kongresem Obrońców Po­

koju i zadania nasze obejmują te 
wszystkie zagadnienia, których ure­
gulowanie może przyczynić się do roz 
wiązania problemu pokoju! 

Dlatego też proszę Kongres o za­
aprobowanie uchwał, które uwzględ­
niają elementy dyskusji, nad którymi 
tu obradowaliśmy. 

Pokój jest sprawą, która łączy wszy 
stkie nurty na świecie i gdy walczy­
my o pokój, walczymy jednocześnie o 
wolność i demokrację. 

(W tym miejscu mówca odczytał 
wojekt manifestu II światowego Kon­
l!resu Obrońców Pokoiu i projekt orę­
dzia Kongresu do ONZ. które poda­
jemy osobno). 

do Organizacji 
Narodllw Z"ednoczonych 

(Dokoi'1czenie ze str. 1) 

5 Uważają<J, że propaganda nowej wojny stanowi największą groźbę 
dla pokojo.wej współpracy naroclów, że wobec tego propagan ~ no­

wej wojny stanowi jedną z najcięższych zbrodni przeciwko Iml~kosci -
zwracamy się do parlamentów iN"!:Zystkich krajów z wezwaniem, by 
przyjęły specjalną ustawę o obronie pokoju, przewiduj~cą karną od­
powiedzialność za propagandę nowej wojny w jakiejkolwiek postaci. 

6 Wszyscy uczciwi ludzie, nfozaldnie od swych przE"lrn>nań politycz­
nych, uważają masową, bezlitosną zagładę cywilnej ludnośói Kore.t 

za zbrodni~ przeciwko Iudzkośel. Domagamy się, aby autotytatywna ko­
misja międzynarodowa zbadała zbrodnie popełnione w Korei, a w szcze­
gólności sprawę odpowied'llialności generała Mac Arthura. 

7 Dając wyraz istotnym żądaniom lutlów, ldóre uginają się pod cięż­
kim brzemieniem budżetów wo-jennych ~ pragnąc zapewnić, całej 

ludzkości trwały i n".eprzerwa.ny p1>kój, przedkładam Organizacji Naro­
dów Zjednoozonych, parilamentom i narodom następujące propozycje: 

- Bezwarunkowy zakaz wszellcich rodzajów brem! atomowej, bak­
teriolog!cznej i chemicznej, substancji trujących. rad;oa.ktywnych i 
wszelkich innych środków masowej zagłady. Przestrzeganie tego zakazu 
powinnOI być zape\\<"ltione przez ścisłą kontrolę międzynarodową. 

- Ogłoszenie jako zbrodniarza wojennego tego rządu, który pierw• 
szy fob użyje. 

li Konrres śwlatoWY, świadc>my swojej odpowiedzia.fnośei wobec 
narodów, zwraca. się również z uroczystym wezwaniem do włelldch mo­
carstw, prcponując im przeprowadzenie w ciągu lat 1951-1952 prosre· 
sywnej proporcjonalnej i jednoczesnej redukcji wszystkich sił zbrojnych, 
lądowych, morskich i powietrznych, w granicach od 1/3 do połowy, 

Krok tego rodzaju zdl'!cydowa.nie położy kres wyścigowi zbrojeń I 
zmniejszy niebezpieczeństwo' agresji. Dop11>może on do zmniejszenia 
państwowych budżetów wojennych, które kładą się ciężkim brzemieniem 
na wszystkich warstwach ludności. Dopom-0-źe on również do przywró­
cenia międzynarodowego zaufania i niezbędnej współpracy wszystkich 
państw bez względu na ich ustrój. 

Kongres,. oświadcza, że kontrola dotycząca zakazu broni atomowej 
i ilnnych rodzajów broni masowej zagłady, jak również zwykłej broni, 
jest technicznie do przeprowadzenia. 

Powinien być utworzony przy Radzie Bezpieczeństwa mlędzynaro­
dowy oirgan kontroli, dysponujący kompetentnlł inspekcją., którego za­
daniem byłaby zarówno kontrola redukcji zbrojeń, jak równieź reali­
zacja zakazu broni a.tomowej, bakteri0<logic:inej, chemicznej i innych 
rodzajów broni masowej zagłady. ~ 

Aby kontrola ta była skuteczna, nie powinna ona się ograniczać 
tylko do sił zbrojnych, istniejącego uzbrojenia i produkcji broni, zade­
klarowanych przez każdy kraj, ale na żądanie międzynarodowej komisji 
kontroli powinna ona polegać na inspekcji - poza danymi zadeklaro­
wanymi - domniemanych sił zbrojnych, istniejącego uzbrojenia ł pro. 
dukcji broni. 

Te propozycje dotyczące redukcji sił zbrojnych stanowią, pierwszy 
etap na drodze do powszechnego i całkowitego roebroJenła, co jest celem 

ostatecznym obrońców pokoju. 
II SW'.iatowy Kongres Obrońców Pok'oju · WYl'aźa· ·pt.z~f~.Je, te 

niepodobna zapewnić pokoju PrLe1l dążenie do równowagi sił drogą wy­
ścigu zbrojeń. Kongres stwierdza, że propozycje jego nie spowodują 
żadnej przewagi wojskowej tego czy innego kraju, że bezsprzecutle za­
żegnają one wojnę, zapewnią bc:r;pleczeństwo i podniosą dobrobyt 
wszystkich ludów świata. 
8 Podkreślamy, że przejście szeregu krajów do gospodarki woJonneJ 

coraz bardziej zakłóca sto!mnki gcspodarcze i międzynarodową. WY­
mianę surowców I artykułów przemysłowych. Odbija się to katastroflllnie 
na poziomie życia wielu narodów, przeszkadza pos~powl gospc1darct:emu 
i wymianie handlowej między wszystkimi kraja1ni i w ostate~nym wy­
niku stanowi źródło konfliktów zagrażających sprawie pokoju, 

W ob1·onie żywotnych interesów ludnośei wszystkich krajów, w dą· 
żeniu do uzdrowienia sytuacji międzyna.rodowe,j domagamy się powrotu 
do normalnych stosunków h:i,ndlGwycb mi~i!zy l'Ozmaitymi krajami na 
warunkach wzajemnie dogodnych, zaspaka,iających potrzeby narodów, 
wykluczających wszelkie formy dyskrymlnacji ekonomicznej, zapewnia. 
jących ro~ój gospodarki narodowej i niezawisłości gospodarczej wielkich 
i ma.łych państw. 

Uważając, że przeszkody' stawiane w wyrr..ianie kulturalnej miedzy 
narodami są źródłem niezgody i braku zrozumienia, że stwaria;ią 
atmosferę wzajemnej nieufności i i.przyjają propagandzie wojennej, i ~e 
z drugiej strony zacieśnienie więzów kulturalnych między narodami stwa 
rza. warunki do '"'zajemnego zrozumienia i zaufania, do wspólnej walki 
o pokój, wzywamy wszystkie rządy, by przyczyniły się do poprawienia 
st-Osunków kulturalnych między narodami ł do wzajemnego poznania, do. 
robku kulturalnego narodów. Domagamy i:ię ułatwienia organizowa1'ia 
międzynarodowych k<mferencjl tlziałaczy kulturalnych, Ich wzajemnych 
odwiedz.in w różnych kra.jacb, szerokiego rozpowszechniania dzieł litera­
ckich innych narodów i zaznajamiania się z ich sztuką. 

Wzywamy Organizację Narodów Zjeclnoczonych do spełnienia nadzi:id, 
ja.kie narody związały z jej istnieniem, podajemy do jej wiadomości, iż 
utworzyliśmy światową Radę Pokoju, która będzie stanowiła reprezenta. 
tyWny organ, obejmujący przedstawicieli wszystkich narodów świata ia­
równo należących do Organizacji Narodów Zjednoczonych, jak i tych, 
które nie są w niej reprezentowane, łącznie z na.rodami krajów, które są 
jeszcze obecnie krajami zależnymi lub kołonialnymi, 

światowa Rada Pokoju zobowiąże Organizację Narodów Zjednocz<>­
nych, by rzeczywiście wypełniała obowiązki, łakie ~lęła na siebie w dzie 
dzinie umocnienia i rozwoju ~kojowej współpracy między wszyi;tkimi 
krajami. Rada podejmie szczytne zadanie zapewnienia trwałego i nie• 
przerwanego pokoju, odpowiadającego interesom wszystkich narodów. 
Przynie:;ie on ludzkości pewno~ć. że wbrew istniejącym tradm>śoiom, któ­
rych pomniejszyć nie należy, wypełni ona całkowicie swe posłannictwo. 

Rezolucja w sprawie ofiar I I repres1r 
(Wniosek Pablo Nerudy) 

W wlielu krajach obrońcy pokoju Prześladowań nie unlknę1i rów-
są obecnie ofiarami prześladowań naeż uczeni. , . 
policyjnych. II Swiatowy Kongres Pokoju prze 

W Ameryce łacińskiej, w Stanach sy~ !~ozdrowienia ofiarom terroru 
Zjednoczonych, we Francji, we Wło-

1 
pohcYJnego. i ~kłada _uroczystJ; pro• 

szech, w rozlicznych kraJach Afryki test_ '?rzeCiwko przesladowamu o-
i blis~ego wschodu tysiące obroń- hroncow po~oju. . 
ców pokoju wtrącono do więzień. I Kon~ri:s ząda n.atychm1astowego 

uwolmema wszystkich ofiar r1>presji 
Wielu spośród lu~zi. których wy- policy_Jn~·ch. Wzywa on narody ca· 

brano jako delegatow na ten Kon- lego swiata. by wyraziły swą soli­
gres, nie mogło wziąć w nim ud7Aa- darność z tymi szlachetnymi obroń· 
lu. cami pokoju, by wymogły ich uwol-

Za.kazuje słę zgrOlmadzeń w obro- nienie. by broniły i ochraniały 
nie pokoju, Policja strzela do obroń- wszyst~ich, którzy na całym świecie 
ców pokoju i masakruje ich. walczą o pokój. 



DELEGACI WARSZAWA 
na KONGRES ŻEGNA KONGRES 

Ali Ben Amor 
(Tunis) 

Ernesto Carpauo Magliołi 
{Włochy) 

Herlberio Jara 
(Meksyk) 

Foto Arch. „DZ. Ł. •t 

. Gabriel . d'Arboussier 
ułanek Prezydium Konrresa 

Juan Marinello 
(Kuba) 

M, Hlubi 
(Połudn. Afryka) 

Victor Holland 
(Wd.elka Brytania) 

:Wszystkde l'}"SU>~ AleksoMl<lxa Bogena. 

Fntł i\r'f'h I)? Ł. 

FR, APRl'.AS, górnik (Polska) . 

ZE wM:ystkich dzielnic ·stolicy, 
barwną i :rozkołysaną rzeką 
płyną tłumy. Spośród błękit-

młodzież, niech żyją delegaci, niech 
żyje Rada Pokoju - · odpowiadają 
warszawiacy. 

gna Waszawa delegatów na Kongres 
Pokoju. ... 

Warszawa mia.s~ pokoju. Jej ser­
ce - to Plac Zwycięstwa. Silnie ono 
dziś bije - wzmocnione rytmem .ty 
sięcy serc ludzkich, połączonych ~e­
dnym wspólnym i wielkim pragme­
niem - Pokoju. 

nych, czerwonych i czerwono- bia­
łych sztandarów wychyla się znana 
i bliska twarz Stalina, wychylają 
się twarze najlepszych synów ludzko 
ści bojowników o wolność i pokój. 

Uformowani w czwórki, piątki i 
dziesiątki idą kolejarze, budowlani, 
pocztowcy i tramwajarze, idą robot­
nicy, urzędnicy, inteligenci. 

A potem wylatują w powietrze pę­
ki różnokolorowych rakiet, rozsypu­
jąc się w granatowym niebie złotym, 
zielonym, czerwonyn1 deszczem 
iskier. Olbrzymi plac huczy. Wiwata­
mi, pieśnią, całym swoim i;;ercem, że 

Lud Warszawy manifestuje swą 
wolę pokoju. 

Szpalerem przystrojonych w ~zer 
wień i biel latarni Nowego światu 
równym, sprężystym ~okiem masz~­
rują sportowcy. Ich zielone bluzy J& 
skrawymi plamami wdzieją. sie w 
nadchodzacy zmierzch. 

„Sportowcy na froncie walk o po 
kój" - głosi ich transp.are~t. . 

Siła i zdrowie wypow1adaJą woJnę 
wojnie. 

„Pokój 'Y)'\Valczymy, 
Pokój obronimy, 
Pokój - to nasza rzecz„." 

śpiewa młodzież. Pieśń zostaj~ po~­
chwycona przez dals·ze szeregi. śpie 
wa ją staruszka niosąca t~anspa.rent 
w kształcie gołąbka pokoJU, śpiewa 
ją warsa:awski tramwajarz, murarka 
w granatowym kombinezonie i star­
szy obywatel w okulairach. 

Bo pok6f - to naprawdę - naa,;a 
rzecz. 

Po bokach ulic takim samym tłu­
mem ciągną przechodnie. Dużo. ':' 
tym tłumie młodych mat?k ~ dz1ec­
mi starców z wnuczętami. Kierunek 
je;t jeden - Plac Zwycięstwa. 

Na Placu Zwycięstwa jest jasno 
jak w dzień. Nieprzeliczone szta.nda 
ry płoną w blasku zniczów._ Po ob;~ 
strcmach trybuny wielki napis P~koJ 
i ogromny, biały, opasany błękitną 
wstęgą globus. 
Wszędzie biel, ezerw1en, błękit. 

Wysoko nad głowami ocze~jących 
krzyżują się obręcze reflektorow. 
Manifestację otwiera &"en. Ochab. 

Za rum widać ascetyczną sylwetkę de 
legata włoskiego ks. Gaggero. Obok 
stoi d'Arboussier. Przemawia Jean 
Laffitte, sekretarz światowego Ko­
mitetu Obrońców Pokoju. 

Mówi uroczyMym głosem: 
„światowa Rada Pokoju, któr~ 

wybrał Kcmgres, ma przed sobą naJ 
bardziej zaszczytną misję, której ~o 
święci swoją działalność, całą swoJą 
ofiarność, a nawet życie - jest to 
sprawa obrony pokoju". Wybuchają 
oklaski, Laffitte dziękuje ludności 
Warszawy której gościnność umo­
żliwiła odbycie Kongresu w tak ser­
decznej atmosferze. 

„Oby dzieło p<>koju rosło tak, jak 
rosna w górę wasze odbudowane do~ 
my, niech żyje Rada Pokoju: Niech 
żyje Pokój! 

Przedstawiciel Kongruu Wiktor 
Kłosiewicz odczytuje manifest uch­
walony na Kongresie. Trybunę wy­
pełniają szczelnie del~gaci. 
Widać r6ż:nokolorowe „sari" -

stroje hinduskie, twarze czarne, żółte 
i brązowe. 
Jaskrawą zieleni11 i bielą odci~a 

się strój duchownego mu'lułmańs-kie 
go Iljaz Prishta. Jest archimandryta 
Rumunii w czarnym ubiorze. Obok 
Ilii Erenburga uśmiechają się ~ore­
am.ki. Kiedy rozpoczyna się defilada 
młodzieży, entuzjazm delegatów, za­
równo jak i mieszkańców Warszawy, 
dochodzi do szczytu. Powiewajq. bia 
łe i różnokolorowe chusteczki. 

Pieśni śpiewane przez młodych 
podchwytują delegaci na trybunie. 
We wszystkich językach rozbrzmie­
wa z trybuny „Niech żyje polska 

Niezapomniane 
chwil e 

O STATNI dzień Kongresu.„ Dzień, Punktem kulminacyjnym ostatniego 
który stanowi uwieńczenie dwu- dnia Kongresu było powołanie do ży­

nastu sesji i wielu posiedzeń komisji. cia stałego ~iała - światowej Rady 
Na wynik tego dnia czekają z zain- Pokoju. Rada - to widomy znak 110-
teresowaniem i nadzieją setki milio- wego etapu, na który wkracza świa­
nów ludzi na świecie... towy ruch obrońców bezpieczeństwa 

Od rana na sali Kongresu panuje i wolności. Rozpoczyna ona obrady na 
wzruszenie i podniecenie. Oczekiwanie zajutrz po zamknięciu Kongresu, by 
przeciąga się: komisje obradują bo- bezzwłocznie podjąć \Vprowadzenie w 
wiem jeszcze nad ostatecznym ustale- życie jego wytycznych. 
niem tekstów, które przedstawione zo staną na wstępie na plenum Kongre- I zn6w niemilknące wybuchy entu-
su. Jest to „ostatni szlif" gdyż główne zjazmu i aprobaty zebranych powita­
wytyczne zostały uzgodnione w toku ły listę kandydatów do światowej ra­
poprzednich posiedzeń. Wreszcie - dy - uczonych, pisarzy, kapłanów, 
prezydium oznajmia, że prace komisji mężów stanu, robotników. Jeden tyl-' go głos - głos radcy ambasady jugo-są ukonczone.„ słowiańskiej p. Rogge - sprzeciwił W napięciu uwagi, w uroczystym mil 
czeniu zebranych, zabiera głos Pietro się tej liście. 
Nenni. W dobitnych słowach przedsta- Cyfry tłumaczą myśli i uczucia lu­
wia on sens i najwyższą wole „parła- dzkie na język faktów. Wyrazem my­
mentu narod6w, nie wyczekiwać bier- śli i uczuć zebranych na Kongresie 
nie, lecz zdobywać pokój. A zdobyć go przedstawicieli pięciu części świata 
można tylko w walce"„. jest 1655 głosów, które padły za kar-

Oklaski tysięcy rąk przyjmują dwie tą pokoju na 3 zaledwie głosy sprze­
rezolucje opracowane przez Kongres: ciwu, a dwa wstrzymujących się. 
manifest do wszystkich narodów świa Zamykając Kongres, przewodniczą­
ta i orędzie do ONZ. Te dwie rezo- cy przesłał w imieniu zebranych go­
lucje to program, to platforma wszy- rące pozdrowienia tym wszystkim, któ 
stkich uczciwych ludzi z pięciu części rzy pragną pokoju i o pokój walczą: 
świata, to wielka karta pokoju. wspomniał on delegację 45 Japończy-

Ogromne wzruszenie maluje się na ków, którym terror panujący w ich 
twarzach delegatów ludów uciskanych kraju, przeszkodził w przybyciu do 

Z • n" tłumacze i wyzyskiwanych: Vietnamu, Afryki, Warszawy. To pozdrowienie - to u-agran1cz I Indonezji, gdy padają mocne i jasne ścisk dłoni poprzez 'morza i lądy: to , . . słowa o nierozerwalnej więzi między więź braterstwa. której nie potrafią oddah SWO)e honoraria walką o pokój na świecie, a walką o rozdzielić żadne bariery ani kraty. na odbudOWA Warszawy wolność i samostanow~eni~ naro?ów. Wyrazem takiej więzi był list, wy-„ - Lecz wystarczy spoirzec na .,białe" słany nielegalnie z więzienia przez WARSZAWA. 22. 11, - Tłumaoze u• delegacje, by uświadomić sobie, że po trzech patriotów greckich, wyrazem 
trudml!.eni PI'7lP praca.eh na II Swia'llo• tęga i słuszność tych haseł zjednoczy jej było także przemówienie i pieśni wym Kongresie Obrońców okoju z Cze- ła reprezentacje wszystkich narodów, Paula Robesona, który moralnie u­
chosłowacj!, Nlemleokdej Republik! De- Holendrzy, Francuzi i Amerykanie czestniczY.ł w obradach, choć fizycznie 
moklra·t~mej, Hls.zpa.ni.i Republiikia:ń.· wskakiwali na krzesła i powiewali nieobecny. 
sJkliiej, Wlelldej Bryta.nJLl, Francji i USA chustkami na znak solidarności z lu- Serdeczne, gorące podziękowania przekazaH otrzymane w czasie obrad darni Nig-erii czy Madagaskaru. Gra- pod adresem naszego narodu i rządu 
Kongresu wynagrodzenie w sumie 10.800 bież cudzego mienia i cudzych ziem były ostatnim słowem, jakie padło na 
złotych na odbudowę Wars:1Ja.wY. nie jest potrzebna żadnemu ludowi: Kongresie -w blasku migocących zni w piśmi.e slderowanym w tej sprawie jest potrzebna tylko tyranom i wyzy- czów szli zebrani na wielką manifosta-do prezydium KongrP.3'• llr.~kreśJ.aJą. te skiwaczom. cję, wspominając. słowa wielkiej kar-po obejrzeniu potw~nmy<:h L.nlszczeń wo- Nawet spokojn; zazwyczaj Finnowie ty: 
jennych Warszawy w peł11i • zrG>z;umieJ!, i beznamiętni Brytyjczycy podrzu- „Na pokój się nie czeka, pokój się Ile trzeba je&zzce <1tiamej pracy, aby "ali do góry Z?i"'Orowizow?n° „con- zdobywa. Zdobędzi'emy go i zwycię­dokonać wielkiego [HJ<kojowe{:o ~leta -

1 
fetti" skandując rytmicznie pokoje / '-ymy„." 

zbu<l.owa.raa nowej War~zawy, we hasła. W. K. 
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Migawki z san Kongre_!! • • JG ' Q S p Q k Q j Q w e j 
~o~~~ł~!}P~. in~~,~~~~~<~int•-~~!~~~i~~~'- I ud Z kości 
nu rozsypana na czas bestialskiego na resom narodów. Podobnego „pokoju" go wczorajsze przemówienie w świe­

lotu wraca do swych domostw, naj- chcą ci, którzy głoszą tezę: Si vis pa- tle jego stałego zajęcia". 
częściej do ruin tych domostw. Mię- cem - para bellum. Pokój uzyska- Nic ująć, nic dodać do tych słów 
dzy wracającymi młoda Kim. Z tyłu, my drogą zbrojeń. świat nie chce ta- nie można. 
na plecach synek. Dziecko, które kiego pokoju. Pokój - mówi o tym 
trzeba karmić piersią. delegat Anglii p. Berna! - prawdzi- ,,Akcja rządu angielskiego (mowa o 

uniemożliwieniu przeprowadzenia Kon 
gresu w Sheffield - p. red.) nie tyl­
ko nie ósłabiła lecz wzmocniła ruch 
pokoju w Anglii. Słowa te padają 
z ust sekretarki niedoszłego Kongresu 
w Sheffield. Oburzenie ludzi pracy w 
Anglii na brudne machinacje rządowe 
przenosi się na cały świat. Dociera 
tam, gdzie są wczorajsi wątpiący a ju 
trzejsi zwolennicy walki o pokój. 
Akcja staje się powszechną. „Nie by­
ło jeszcze równie masowego współdzia 
łania" - słyszymy z trybuny. 

Matka spieszy się do domu i nie wi wy Pokój osiągnięty być może tylko 
dzi rzeczy strasznej. Nie widzi tego na drogą rokowań. 
co się patrzą obok idący. Nie widzi, 
że odłamek ostatniej bomby pozba­
wił życia ukochanego syna. Dopiero 
gdy Kim chciała małego nakarmić ... 

Nie można się dziwić, że delegatka 
Korei mówi wobec tysięcy delegatów: 

„Niechaj wiedzą amerykańscy na­
pastnicy, że naród koreański nigdy nie 
zapomni krwawych zbrodni„." 

Kim i tysiące kobiet jej podobnych 
walczą przeciw agresji z bronią w rę 
ku. Delegatka ich walczy tu w War­
szawie, wraz z innymi delegatami o 
Pokój, by historia Kim nie powtórzyła 
siv. 

• 
Nie unika się w przemówieniach kon 
gresowych stwierdzeń wskazujących, 

• 
Amerykanin Rogge sugerował zebra 

nym, że pokój to Jugosławia p. Tito. 
Amerykanin - Murzyn Howard -

mówi nazajutrz prosto: 
„Mogę zapewnić zebranych, że Rog­

ge nie występował wczoraj w imieniu 
partii postępowej USA, nie występo­
wał on także w imieniu ludu murzyń 
skiego w USA, nie przekazywał on 
wreszcie poglądu delegacji amerykań-
skiej". · 

P. Rogge mówił więc tylko w imie­
niu własnym L w imieniu swego mo 
codawcy. Jest on przecież prawnym 
doradcą titowskiej ambasady w Wa­
szyngtonie: „Zarejestrowany jest on 
w Waszyngtonie - mówi Howard -
jako płatny agent rz11du jugosłowiań-

Akcja przybiera już takie rozmiary, 
że muszą o niej mówić najzawziętsi 
przeciwnicy. „Rozdarta została 'kurty­
na milczenie'. \-,okół walki o Pokój" -
stwierdza delegat Francji. 
Gołąb Pokoju zapanuje nad ziemią. 

Różnojęzyczny tłum ludzki zrozumie 
wspólne hasło: Pokój! 

iż chwila jest poważna. 
„Nie łudźmy się, przeżywamy dni l Filharmonll 

pełne grozy" - stwierdza Metropoli­
ta MikQłaj. Koncert muzyki radzieckiej 

Borodin-Rakow-Chaczaturian 

Analiza sytuacji prowadzi do nie­
uchronnych wniosków: Pokój musi 
r.Vyciężyć - inaczej ludzkość czeka 
zagłada. I szuka się dróg prowadzą­
cych do zwycięstwa pokoju. Delegaci 
różnych krajów mówią o osiągnięciach XI Koncert Symfon1<:zny Łódzk;iej I cydujących zmagań się Związku Ra­
swoich krajowych Komitetów Obroń- Filharmonrld był drugim koncertem dzJi.eclóego z nawałą wroga, jest wy­
ców Pokoju. Jest to międzynarodowa w ramach Miesiąca Pogłębieni.a raziem napiętych uczuć patriotycz­
wymiana doświadczeń. Wymiana, któ- Przyjami Polsko - RadZJieckiej, po- nych i woli zwycięstwa. Programo­
ra prowadzi do rozszerzenia frontu śwdęconym w całości utworom kom wy jej chMakter za7lllaczają już sa­
walki, do zastosowania każdej kon- PQZYtorów radzieokddl. me tempa poszczególnych ozęśc~, tak 
cepcji, która okaże się się słuszna 1 Na wstępie usłyszeliśmy klasycz- odmienne od formuły klasycznej. 
celowa. ny już duliś ·obraz symfoniczny A. Trzy części: pierwsza, trzecia li. ostat 

Kongres w poszukiwaniu metod wal Borodlim.a „W st:epach Azji Srodlro- nia - rozwijają się w „andallllte", 
ki 0 pokój staje się zjazdem nauko- wej", małe arcydzieło opirowego tylko druga - w Allegro riooluto. 
wym. Pojawia się nowa dyscyplina jstylu. . Lecz to domJi:nujące „tempo kroku", 
wiedzy: Nauka 0 Pokoju. I jest to _ Nowoścuą brł ~a nas koncert jest w pi~s.zej części _maijesrt:aty:z­
mówi Metropolita Mikołaj _ nauka sl=ypcowy MiikołaJa Rakowa, przed ne, w trzecieJ - powawe, ozywio-
nauk" · " staiw:iioiela mliOdszego pokole.nńa kom ne zaś - ,,mosso" - w częśCll. koń-

. e P<>'Lytorów radzieckich. Sądząc po cowej. W symfonili tej dosłuchać się 

Mogą zebranych na sali Kongresu 
dzielić różne poglądy na różne spra­
wy. Różnice wyznawanej religii, w 
przyjętej filozofii. Jedno ' łączy: na świe 
cie powinien panować Pokój. Tego 
chce katolik i ateista, biały i Murzyn. 

W rozumieniu pokoju mogą być tak 
ie różnice. I te różnice dzielą defini­
tywnie. 

Na pokój powoływał się przecież„. 
Hitler. Chciał „pokoju". Wiemy jakie 
go: narzuconego siłą, dyktowanego w 

wysłuchanej kompozycji, Rakow wy możemy tragiCZltlego lamenitu na wi­
strzega się formalizmu i unika dok ofiar i zn.I.srzczeń, narastanJia u­
wszelk!i.ch krańcowości, stara się czuć gtlliewu i zemsty, prowadzących 
być dostępnym i zrozumiałym. do mobilizacji woli, która wyłado~ 
U~ędnlia też należycie w swym wuje się wreszcie w zbiorowym po­
koncercie skrzypcowym naturę in- ryw.ie do decydującej walki i zwy. 
strumentu, pozwala mu się wyśpie- cdęstwa. Muzyka Chaczaturliiana, po­
wać w szeroko trakt.owanych fra- mimo etnicznych odrębnośal swego 
zach mel-Odyjnych, nie zaniedbu,iąc oblicza, porywa słuchacza swą ży­

p:rzy tym strony wi.rtuowwskiej, wiclowością i emocjonalnością wy­
zawsze jednak w grani<:ach dobrego razu. Kompozytor wyraź.a się wpraw 
smaku i artystycznego umiaru. dzJi.e za pomocą środków nawskiroś 
Zasługa pierwszego w -Polsce wy- nowoczesnych, trudll;ych i. skomplii.­

konania koncertu Rakowa przypada kowanych, wolny 1est 1ednak od 
Edwardowi STATKIEWICZOWI, któ wszelkiego formalizmu i przemawia 

Akademia w sali ORZZ ry wystudiował go bardro starannde żywo ~o uczuć 'słuchacza i jego wy­
i odegrał z uczuciem i uwydatntie- obraźnQ. 

W związku z Miesiącem Pogłębienia 

~jia1Jni P-01.sikiO..,Radzirok\liej, Koło T.PP-R 
ilJll'zy O. R. Z. Z. w Łodzi m-ząd!la uinoczy­
stą akademię dla przodowników pracy 
oraz pracowników Zwlązltów zawodo­
wych. 

Alcademia odbędzie się ~ salt teatral­
nej ORZZ (Traugutta 18) U bm. o godzi 
nie 18.30. · 

w części artystycznej wezmą udział ze 
11poly świetlicowe Ubezpteczaln! Spolecz 
nej, Zakładów im. Harnama oraz ZZK. 

niem ~ego . 7lair?W:U<:> czysto muzycz- Wykonanie pod dyrekcją prof. 
nych. Jak i wioliniistycznych zalet. Bohdana Wodiczk:i było znakomite, 
Publiczność n~ przyjęła koncert szkoda tylko, ż.e symfonia ta, gęsto 
bardzo gorąco, me szczędząc oklas- zinstrumentowana i wymagająca 
ków wykonawcY_. wielkiego nasllenlia brzmden!lia, nie 
Główną ~cJą pliątlrowe~o kon- mdeśoi się jak naleey w warunkach 

certu była Jednak II symf0t1.1a Ara- akustycznych nas:i:ej salll.. 
ma Chaczaturiana. Utwór ten, skom 
ponowany w r, 1943, w okresie de- St. Woyna-Gwia.źd7Ąński. 

Tydzień. obrad Il Swia:towego Kon- masowego zniszczenia, stworzenie mię• 

gresu Pokoju w warszawie niewątpli- dzynarodowej kontroli zbrojeń., porzu­
wie przejdzie do historii. jalto gigan- cenie planów remilitaryzacji Niemiec 
tyczny krok na drodze rozwoju nowe- zachodnich I Japonii oraz zakonczenle . 
go, potężnego ruchu, obejmującego pięć stanu wojny przez zawarcie traktatów 
częśct świata, liczącego w swych sze- pokojowych ze zjednoczonymi Nlemca-
1·egach setki milionów ludzi wszelkich ml i z Japonią. 
ras, ' wszelkich poglądów politycznych, 
różnych wyznafl, wszelkich zawodów. W ten sposób li Swlatowy Kongres 
Takiego ruchu obejmującego całą kulę Pokoju wskazał drogę odzysKanla I u­
ziemską, 0 takim zasięgu t tak masowe-i trwalenla zaufania międzynarodowego. 
go, nie znają dotychczasowe dzieje Zakaz propagandy wojennej oraz znle­
ludzkoścl. sienie dyskryminacji gospodarczej I kul-

: turalnej, stanowiącej obecnie Instrument 
Kwintensencją 12 posiedzeń. plenarnych! w rękach podżegaczy wojennych, wzmoc 

Kongresu 1 wielogodzinnych obrad ko-
1 
ni zaufanie wzajemne, osiągnięte przez 

misji kongresowych są dwa zasadnicze rozbrojenie l kontrolę zbrojeń I wyzwoli 
dokumenty o doniosłym znaczeniu mię- w krajach, które są obecnie terenem 
dzynarodowym: manifest do ludów ca- gwałtownych przygotowań. wojennych, 
lego świata oraz wezwanie do ONZ. Re- potężne siły materialne, które można 

referując projekty tych dwóch rezolucji będzie obrócić na cele rozwoju ekono­
na pJenum Kongresu, Pietra Nenni micznego i kulturalnego ludów tych 
oświadczył, :!:e przy redagowaniu komi- państw. · 
sja polityczna Kongresu „przyjęła pod 
uwagę wszystkie propozycje I wszystkie 
wystąpienia podczas Kongresu". 

Kongres zdemaskował również I potę­

pił przewrotne próby podżegaczy wo­
jennych przeinaczenia pojęcia „agresji", 

A wiemy przecief:, f:e w Kongresie jako pretekstu do mieszania się w we­
uczestnlczyli l występowali zarówno wnętrzne sprawy Innych państw. Kon­
zwolennicy światopoglądu materlall- gres przywrócił pojęciu agresji Jego 
stycznego jak l Idealistycznego, bohate- pierwotną 1 jednoznaczną treść: agreso­
rowie walk wyzwolenczych i wybitni rem Jest ten, kto przy u:!;yclu siJy zbroj 
rewolucjoniści obok duchownych I świe nej zaatakuje jakiekolwiek panstwo, 
ckich działaczy ruchu chrześcljanskiego, 

liberałowie, konserwatyści I bezpartyj­
ni, uczeni, lekarze, politycy, robotnicy 
i adwokaci, chłopi I kupcy. Jednak:!:e lu­
dzie stanowiący tak wlelkl wachlarz 
przekonafl l poglądów zdołali dojść do 
porozumienia l powziąć wspólnie posta­
nowienia o znaczeniu światowym i histo­
rycznym, ponle\vat kierowali się d o­
b r ą w o I ' p o r o z u m l e n l a oraz 
ożywieni byli szczerym 
p r a g n I e n l e m p o k o j u. 

II Swlatowy Kongres Pokoju udowod­
nił więc, że Istnieje moł:llwość osiągnię­
cia pokoju w clrodze p o r o z u m i e­
n I a przedstawicieli rół:nych poglądów, 

a nie przy pomocy siły, Jak głosi ofl­
cjalna doktryna polltyczna panów atlan­
tyku. 

Słusznie więc delegaci 80 narodÓ\V, re­
prezentowani na Kongresie Warszaw­
skim wezwall rządy panstw, a przede 
wszystkim - rządy pięciu mocarstw, 
aby poszły Ich śladem i doszły do poro­
zumlenla w celu zachowania pokoju 
światowego. 

Ma.llifest do ludów świata t orędrle 

do ONZ -są nie tylko szlachetnym ape­
lem do umysłów, serc I sumień setek 
milionów prostych Judzi oraz mętów 
stanu I polltyków. Rezolucje Kongresu 
ujawniają :fródla obecnego napięcia mię 
dzynarodowego, grożącego światu ni­
szczyclel&l{im pożarem oraz Wskazują 

sposoby usunięcia tego napięcia l zabez­
pieczenia pokoju. Są to w gruncie rze­
czy proste sposoby: natychmiastowe za­
przestanie dzlałafl wojennych tam, gdzie 
wojny się toczą, redukcja zbroJefl l r.a­
kaz broni atomowej oraz broni bakte­
rlologlcznej, chemicznej I innej broni J 

„Na pokój nie można czekać - po­
kój się zdobywa" - powiedział Pietra 
Nenni w swym przem6wlenlu na ostat­
nim posiedzeniu Kongresu. Zdecydowa­
na wola zdobycia pokoju, której wyra­
zem jest przebieg I uchwały U Swlato­
wego Kongresu Pokoju, będzie się roz­
wijała I rosła. Powołana przez Il Swia­
towy Kongres Polcoju - Swlatowa Ra­
da Pokoju stanie się generalnym szta­
bem frontu pokoju obejmującego wszy­
stkie narody świata i wszystkich ludzi 
miłujących pokój. Swiatowa Rada Po­
koju - Jako wyraz niezłomnej woll po­
koju ożywiającej ludzkość - poprowa­
dzi bojowników pokoju do zwycięskiej 

wałki. Pokój zwycięży woJnęl 
J. w. 

P"'"""rm'lf JJ1l!Ji1+1'/J'f ""ilJl/k<t fi/t11,112fii P/JI(· 
.'f?UcH• 

A. KOPTIAJEWA (32) 

Miłoit doktora 
pierwszej linijki, znacząc na papierze nierówny łań 
cuszek. Być może, za twarda była stalówka, być może 
zawinił charakter pisma (był rzeczywiście obskurny, jak 
go określiła Priachina) - dość, że Olga znów utknęła, 
patrząc z przerażeniem na papier. 

' Ztolni odpowi<idają im jak echo inne wybuchy od-
;łosy ich długo wędrują po dalekich korytarzch ga-

'eriach. 
- Raz„. Dwa ... Trzy ... 
To inny palacz pracuje na swoim odcinku ... 

Tłumacsyłc: I 
Zofia Łapicka łrianowa 
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Ciężar nowych wrażeń, doznanych na kopalni, po­
pychał ją jednak naprzód. Wszystko iedno, dobrze czy 
też źle, ale przeżycia te trzeba było przelać na papier, 
pozbyć się ich, a potem dopiero ocenić je bezstronnie. 
Pisze się na ogół, że w kopalniach jest ciemno i strasz­
nie„. Prawda, gdzieniegdzte był·o rzeczywiście ciemno, 
mokro, nisko (Olga machinalnie dotknęła wielkiego 
guza, który wyskoczył jej na czoło), ale żeby tam był0 
strasznie - z tym nie może się zgodzić. Gdyby się kto 
zabłąkał gdzieś tam sarn, wtędy może naprawdę ogar· 
nąłby go strach. Ale gdy obok jest ktoś taki jak Piotr 
Martiemianow, jak ci młodzi, wiertacze ... nie, nie ma 
strachu. 

Olga po powrocie do domu przebrała się, uczesała Myśli te przelatywały przez głowę Olgi, ale nie były 

i od razu siadła za biurko. zasadnicze: na pierwszy plan wysuwały się obrazy cięż-

Dokt6r wrócił już z pracy, zjadł obiad i poszedł na kiej, lecz dobrze zorganizowanej pracy, ruda płynąca 

kursy. Olga pierwszy raz rada była z jego nieobecności: przez transportery, jasne światło pod ziemią, hałas 

chciała zebra~ myśli, uporządkować wrażenira i możli- mechanicznych świdrów, które drżąc z wielkiego wy­
wie najlepiej przelać je na papier. Pootan1owiła napisać siłku wgryzają się w kamienną ścianę, kryjącą w sobie 

report..iż. Czym właściwie jest reportaż? Olga przygry- rozsiane grudki złota . Oto wiertacz a zarazem zapalacz 

zła wargę i mocno przymknęła oczy, chcąc przypomnieć podpalił już długie lonty ładunków wybuchowych, wło~ 

sobie lekcje literatury w najwyższych klasach dziesię· żonych w szczeliny. Z jakim hukiem dynamit rozsadza 

ciolatki. Tak, w szkole określano mianem reportażu list kamie{1l Rwie go na potężne gł1azy, odłamki, odpryski... 

z podróży, z fabryki czy k•ołchozu, w którym autor po- Człowiek walczy, strzelając dociera do serca gór 

winien ładnie i rzeczowo zaznajomić czytelnika z nasu· i wstrząsa tymi od wieków nieruchomymi olbrzymami. 

wającymi się zagadnieniami. Ludziom potrzebny jest metal po to, by w całym kraju 

Szkolne wspomnienia Olgi na temat wypracowań niE' rozkwitały ogrody i pola uprawne, by budować szlaki 

były zbyt miłe: nie kryły w sobie nigdv nic ciekawego lądowe i podniebne, by .wszyscy mieszkańcy tee;o kraju 

nauczyciele nie rokowali iej żadne.i literacki.ej przy- byli syci, weseli i żyli w dostatku. Na pewno wszystko 

szłości. A orzecież talent już w dzieciństwie można /to rozumie wiertacz, obsłuqujący cztery mechaniczne 

stwierdzić ... Zwiątpienie, jak ;adowita ż.mijka, poruszy świdry. Na pewno ta właśnie świadomość daje mu ra­
ło się w sercu Olgi, ale przypa:mniała sobie spokój i sta- I dość i podnietę, gdy. przytyka płoną:ą. po~h~dnię do 

nowczość Tawrowa i energicznym ruchem wetknęła przygotowanych lontow, a potem staJe gdz1es opodal, 

pióro w kałiimsrz. Atrament wy~echł jedn~k ~ilk<l:krot '.lkryty za. s~alnym wyło.mem: wyciera soo:oną twarz 

nie na stalówce, nim zdobyła się na napisanie pierw- dysząc c1ezk-0 pn szybkim biegu, nasłuchu1e. 

szego słowa. - Raz ... Dwa„. 'l'rzy... Cztery.„ 

Wreszcie Ole:a zabrał·a się do rlisania. Piór.o z pośpie Wybuchy szybko następują po sobie, jakby góry od-

chem i Potykaniem się kończyło tUŻ ostatnie słowo dawały jego pracy salwę honorową Z drugiegio końca 

4 DZIENNIK ŁODZKI nr 323 (1945) 

I tak stale, dniem i nocą, na czery zmiany. Górnicy 
J racują tylko po sześć godzin. Musz.ą przecież pożyć 

rochę również na ziemi, której wnętrze rozsadzają. 
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Gdy Olga dobiegła już do końca swego opowiadanfa, 
w pokoju dały się słyszeć kroki i ręka doktora spoczęła 
na jej ramieniu. Było to tak niespodzfanie, że Olga aż 
się wzdrygnęła. Przez dłuższą chwilę przypatrywała 
się mężowi płonącym, ale nie widzącym wzrokiem. Wi­
dać było, że ta praca daje jej dUŻo zadowolenia; doktór 
dawno już nie widział jej w stanie takiego podniecenii.a, 
od tego chyba czasu, gdy karmiła dziecko. 

- Cóż cię tak zafrapowało? - spytał całując ją. -
Całe mieszkaie przeszedłem, a nikt nie wyszedł na moje 
spotkanie„. Do kogo piszesz? - próbował zajrzeć do 
rozłożonych n1a biurku papierów, ale Olga przykryła je 
obiema rękami. 
Widząc jednak na twarzy męża wyraźną przykrość, 

cofnęła od razu dłonie. 
- Wiesz co? - powiedziała gorącym szeptem, obej­

mując mę:i:a za ramiona i zaglądając mu w oczy. -
Piszę reportaż do gazety, chcę zostać dziennikarką. 

- Jakaś nowa namiętność? - powiedział, całując ją 
znowu. - A co masz tutaj? - dotknął ostrożnie spo­
rego guza na jej CZ'ole. - Kto cię uderzył? 

- Sama się uderzyłam. 
- No proszę, nic jeszcze · nie napisała, a guza już &o-

bie nabiła! - rzekł doktór żartobliwie, całując bolące 
miejsce. - Myślisz, że łatwo jest być dziennikarzem? 
To trudny zawód.„ 

„Dlaczego nig<lv nie traktuje mnie poważnie?!" -
obraziła się znowu Olga. 

- Nie gonię za lekką pracą - odpowiedziała cicho. 

(d. c. n.) 



Bokserzy wylechali do Francll 
W AR SZA W A. W środę 22 bm. 

wyjechała do Francji na zaprosze­
n ie FSGT, pięściarska repreze n ta-

cja P o lski ch Zwi ązków Zawodo­
wych. 

W skłact drużyny CRZZ wchodzą 
zawodn icy (wg. kolejności wag): 

Bronimy wielkiej sprawy 

Listy czołowych zawodników Polski 
do !iporioH'ców inngch 1'rajów 

W związku z II świaiuwym Kongresem Obroiiców Pokoju I ~eczne pozdrowieni a. Jest~m dumna, czy przeciwko wo3nie, przeciwko .,,,_ do GKKF na11ływają setki listów od czołowych sportowców \ze K?ngre~ ten ?d~yw~ się w _yv'!'r- życiu bomby atomowe j". }Jolskich działaczy kół sportowych przy zakładach pracv szawie. ~torą w_idziates i pod„iwi.a- PIĄTEK DO JOHANSSONA S , ' · , ' , ·· ' laś. Zda3esz sobie sprawę z tego tle I:Z ~ow 1 klub~w, adresowanych do poszczegolnych delega- nieszczęść przyniosła nam wojna jale 
Józef Plą-

Woźniak. Grzywocz, Bazarnik, 
Brzezii1ski, Chychla. Nowara, Wie­
czorek, Dra.pała. Pon adto wyjechali 
dwa.i rezerwowi An'ela.k w wadze 
muszej oraz Sznajder w w. śred­
n iej . 

P ierwszy mecz rozegrają Polacy 
z re prezentacją FSGT w Paryżu V! 
dn iu 24 b m. na ;: t ępn : e w okręgu Lit 
Je 26 bm i w okręgu Metz 28 bm. 
Powrót do kraju pr zew id z'.any jest 
30 bm. 

Gimnastvczne 
mistrzostwa Polski tow na Ro;'1gres1e. . , nas wyniszczyla i jak zburzyła kraj. Czołowi sportowcy polscy korzystając z pobytu delegatow Dziś my sportowcy kroczymy w 

zagranicznych pragną za ich pośrednictwem przesłać listy do pierwszych szeregach ludzi walczą­
zawodników najrozmaitszych krajów, z którymi spotykali się cych o pokój, dobrobyt i szczęście, 

Drui;i tenisista Polski 
tek przesyłając list do 8wietnego Mistrzostwa gimnastyczne Pol• 

ski, które miały odbyć się w dn. 
25-26 bm. w Warszawie zostały 
przełożone na 2-3 grudnia. 

tenisisty szwedzkiego Johanssona 
pisze : 

w zawodach, lub znają ich z życia sportowego. o możność osiągnięcia jak najwięk- „ Drogi Kolego, w tych dniach ocl-
szych i jak najlepszych wyników nie b11w a się w Warszawie II Sw iatow y angielskich zbstal przeniesiony do tylko na polu sportowym ale gospo- Kongres Obro;i ców Pokoju. Sq, t'J cL!.a Warszawy. Dzisiaj glos II Światowe- darczym i spolecznym. Chciałam, nas wielkie dni, bo w ier -:1111iy , że go Kongresu Obro1iców Pokoju sze- abyś Ty, która zachwycałaś się na- Konr;res w zmocni siły w~~m t 1<-.ich rokim echem rozbrzmiewa z nasze- szą odbudową i naszą ogromną pra- obrońców pokoju, którzy nie dopusz­gG miasta. Warszawa święci swoje cą nad podniesieniem kroju ze zni-1czą do wywoicinia nowej 10o:i l'lU Jv.l: największe święto, jest ona miastem szczeń wojenn11ch, zaa:pelowała do str? szi:ą . rzeczą j es t w o·in<' , wiem~/ - symbolem - miastem pokoju. swych przyjaciól i znajomych, aby 1 na,lepieJ m y Pola.cy . W:n.ysq! spor­Szczególnie my sportowcy potrafimy i oni domagaH się zakazu broni ato- 1 towcy polscy swo.1q vos1.aw a i praco, ocenić wartość pokoju. My sportów- mowej i zaprzestania wojny na Ko- jak najgoręcej chcą ?Jr.:yczynić się 

CIESLIK DO PlOLI 
Zasłużony mistrz sportu, reprezen 

tacyJny piłkarz Cieślik w liście do 
słynnego piłkarza włoskiego Ploll 
między innymi pisze: 

Nowe metody treningu 

„Piszę ten list do Ciebie kolego, 
kiedy w odbudowującej się Warsza­
wie toczą się obrady delegatów mi­
lionów ludzi wyrazających jedno 
pragnienie - którym jest pokój. cy chcemy zobaczyć jak najwięcej rei". ·do utrzymania pokoju. <::hc teliby śrni; pięknych stadionów, torów i boisk Iz wszystkimi postępowy1ni nwrtou;-

Dz'. ś w lokalu własnym Związku 
przy ul. P iotrkowskiej 87 Łódzki 
Okr Zwiazek Koszykówki. S iatków 
ki i SzcŹypiorniaka zwołuje odpra­
wę wszystkich instruktorów i J..'"ie­
rowników sekcji p!lki ręcznej, 11a 
której trenerzy Dowgird i Żylii1ski 
zapoznają zebranych z nowymi me­
todami treningów. poznanych na 
międzynarodowym kursi e trenerów 
pllki ręcznej w Pradze. 

My sportowcy pamiętamy dosko­
nale ostatnie skutki minionej wojny. 
Wiem dobrze ilu wybitnych sportow 
ców Waszej i naszej ojczyzny zginę­
ło z rąk faszyzmu, dlatego też na­
szym wspólnym celem winno być 
dążenie do pokrzyżowania planiJw 

na których będziemy mogli ćwi- SltONECKI DO PlłZYJACIELA cami całego świata utr:;•;mc:ć ja,k czyć na nowo liczne zastępy najzywsze sportowe wsp6twwodn;r -mlodzi.eży, zdrowej fizycznie i psy- w SZWECJI two, aby ze sportowców stworzyć 
Początek konferencji punktualnie 

o godz. 19.30. chicznie, uwolnioinej od widma czołową si.lę walczącą o pokój i spra-wojny, milującej pokó.i i wszystko Najlepszy tenisista Polski Wladv. wiedliwość spoleczną. to, co postępowe na świecie. sław Skoneckl w liście do czołowe_ Drogi Kolego, jestem przekonany, Uroczysta akademia · rozpętania nowej wojny. Przesyłam Ci Drogi Przyjacielu go tenisisty Europy Duńczyka Kurta że i Ty podobnie ja.k wszyscy postę-
ślę Ci Drogi Kolego nie tylko slc>­

wa przyjaźni, ale wierzę, że i Ty do· 
lo:tysz w swojej ojczyźnie wszystkich 
wysilków, aby bronić wielkiej spra­
wy pokoju. Podpisale§ przecież Apel 
Sztokholmski. 

serdeczne pozdrowienia i wierzę, że Nielsena pisze: powi sportowcy caleao świata, :maj- ŁKS „WLOKNIARZA" i Ty dolożysz w swojej Ojczyźnie dujesz się w nasz11ch szeregach, w wszystkich wysiłków, aby bronić „D'.?gi Kur.cie! Piszę do Ciebie z szeregach bojowników o trwały po- W poniedziałek, dnia 27.11 
rh. o godz. 18 w sali teatru 
„Melodram" przy ul. Trau· 
gutta 18 ŁKS „ Włókniarz" 
organizuje z okazji 33 Rocz· 
nicy Wielkiej Rewolucji Paź· 
dziernikowej i Miesiąca Przy­
jaźni Polsko-Radzieckiej: 

VEREY DO l\IISTRZA SWIATA 

wielkiej sprawy pokoji1. My spor- oka~1i, II Swia_towego Kongresu ~- kój na świecie. Wierzę, że potężny towcy nie jesteśmy tylko sportowca- broncow Pok~JU, który lwntyntmJe glos pokoju, któn1 rozlega się z na­mi walczącymi o wyniki sportowe, wal~ę 0 pokóJ 1'.ozpoczętą na__I Kon- szej Stolicu - m i asta pokoju, zmo­jesteśm11 również bojownikami wal- gresie. Zapy~a3 przy okazJi Svena I bilizuje Ciebie do jeszcze wvtrwal· czącymi o pokój, postęp i sprawie- (~avidssona) Jak wygląda nasza War 1· szej .. walki o P?kój wbrew planom dliwo.~ć spoteczną. 1s-awa. Ob~k ~olo_sulnego tempa od -_ podzcgaczy wo3ennych. Zasłużony mistrz sportu, b. mistrz J budowy widział .1eszcz,e poz'?staloś~i Celem naszym będq. nie tylko wy-EUropy w wioślarstwie Verey w li- JĘDRZEJOWSKA DO SWEJ GltOZNEJ straszliwych zniszczen wo3ennycn. ·niki sportowe ale uiekne i zaszczut-~cle do b. mistrza Awlata słynnego 1 My t g w'ęce · p zez· • · h ' RYWALKI z KORTU e o i 3 r y~ac. nie c ~e- ne dąźenia utrwalen;a szrzqścia lu· skiffisty Amerykanina Kelly, z któ. Zasłużona mistrzyni . sportu Ję. my. Dość ma1?1'1! v.;01,e~ i mor~ow. dzi pracy na całym świecie. „UROCZYSTĄ AKADEMIĘ" rym spotyka! się niejednokrotnie Chcemy spoko3me zyc i pragmemu w swojej karlnze sportowej, pisze: drze3owska pls>.e w ten sposób do • d db d h . czołowe] tenisistki szwedzkiej B. pr~cou;ac . na o u ową. naszyc Drogi Przy3acielu! . Gullbrandsson, z kt6rą Mtatnlo spot "!1-iast i ?JJS:. Napewn.o podzielasz m~-W chwi!i obecnej w naszej Stolicy kala się w meczu warszawa-Sztok. 3e zdanie t dta_tego Jestem pewny, ~e obraduje TI Swiatowy Kongres O- bOim· przylączasz się wraz z calą brac:ią brońców Pokoju. Jak Ci wiadomo, I · · sportową do wie1kiego obozu świato-Kongres ten miał się odbyć w Shef- „Z okazji II Swiatowego Kongresu wego pokoju, który walczy o szcz<>,-fietd, jednak wskutek szykan władz Obrońców Pokoju przesyłam Ci ser· ście milionów prostych ludzi, wal-

Wiele listów z terenu całej Pol­
ski wr>ływa do GKKF adresowa­
nych do trzykrotnrj mistrzynl świa 
ta w .feźdzłe szybkiej na lodzie, de­
legatki radzieckiej na Kongres, 
Marii Jsakowej 

Po części oficjalnej, odbędą 
się występy artystyczne, na 
które złożą się: recytacje, 
śpiewy i tańce w wykonaniu 
najlepszych zespołów świetli· 
cowych Włókniarzy. 

OBWIESZCZENIE 
PREZYDIUM RADY NARODOWEJ M. ŁODZI 

z dnia 11 11stopada 1950 r. 
n przeprowadzeniu Narooowego Spisu Powszechnego w dniu !I grud.nfa 1950 r. 

r-111 podstaiwje art. 7 de"kiretu z dn. !11 lipca 1946 r., Osoby wym1ie.nlone v.-ytej j~ w ~uv,-seym 'l'Zę­~ arfa>l'l·i.zaejJ sfatystyk.i państwowej i o Główn;'m <I.Zie ob<>wiązanie do udJ?.ielelllla odpo~ l)O'Wd.n­Ur~2lLe statystycmym (Dz. U .R.P. N r 41. poz. \iny w dniu 3 grud~a tub w jednym. z następnych 239) o.raz n.a .podsJ,awie .rozp oi ządrenia R-a<i~· Ml!n" dni. wska2181lliYm przez ~a sp1SOl\rego, być strow z dnia 26 U'Pt'3 1950 r . mz. U.F. .P. Nr 32, o~cne w swych m.te;zk~1ach a OSóbY sprawuJ11• poz. 298) zo~ta·n',e przeiprow.Wzo.ny nn obl!lz.arie ce :zanąd nad spts.yw&nyml obliektam~ - w tych Rzt<!7.3'lpoopomltej Polr.k'c t NARODOWY SPIS PO- cbiektach, a to celem przyjęc.J.a kom:tiSM"za spl.s(l­'WSZECHNY w clniu 3 grudrua 1950 r . i dnJacb wego t umożtl.~Vien.!.a mu W}'lk.cmarua czY;nnOŚCI spl­n.astępnycb wedlui: stanu o północy z dnla Z na 3 sowych. Pooa t;ym osoby te ipowtlln.ńy mleć pny• grudnia (z soboty · na n!edZlelę) br. golOW'O:l\e odl)O'Wiedn!e d>Qkumenty M !J)OtWl.erd:zle-Spis obeJm:!e wszystkie owbv mJ eszk.ające 1 oz,a. n~e Sikładenyeh od)>oW'led.'1.! na wypadek, jeśliby sowo prz.ebywi&jące na obs zarze Państwa w ma- k&.rnl&alr'Z e-ptaowy 2l!l żąda:~ lch aka'2iailllfla . menici:!.a Sp!-su. tj. jak już wyże.! wspocrnnilanO o ipół- O~oby, na kt6rych ciąży prawny obcnvlązek udzle­ri<>Cy z dnia 2 n.a 3 grudn.ta 1950 r. Spisany będzie lama odpowled'll, na pytania formub.tty splso­katdy bez względu na to, czy w momencie Spisu wyob, a kt6re nie spełnią tego obowiĄZku prze:r; będzie ober.ny w m1ejscu swego zamieszkania czy niewpuszczenie ko1nlsarza spisowego do mle!!Z.l<a-td llędzle cza.sowo nieobecny n1a lub bndynkn, <Hlmowfl udzielenia odpowiedZI, · udzielenie Ich w sposób nleśel.słY, nle%'Upełny tub NARODOWY SPIS POWSZECHNY obejmuJe: niezgodny z pra\vdą albo przez przedstawienie ko-1) spis ludno~cl z nw~lędrueniem zawodu; ruJ~rzowt spisowemu fałszywych do~od&w na P.J>• 21 spis zamieHkanych mieszkań; twierdzenie zlot.onych otpowtedzl. Jak równfet . ś 6 . wszelkie osoby, które w Jakikolwiek sposób utru-3) sp.Is zamieszkanych D1eruchomo ~l (bu.dynk W"l, dnlą komlsarzon1 spbowym wykonanie ich czyn-4) spis zamieszkanych mlejscowoici; noścl urzędowych - w myO art. 13 dekretu z dnia 5) spl.s gospodarstw rolnych, który obeJmie rów· 31 Upca 19-16 r. o org. stat. państw. 1 o Gł. Ur1-11iet gospodarstwa ogrodnicze, sadownicze, leśn~. Sb.t.. (J)z, U.R.P, Nr 41, poz. !!39) podlegają. karze rybne. i hodowlane; w ramach tego spisu będą art"Sztu do 3 miesięcy l ~n;ywny do 900 zł, lub jed• także spisane zwierzęta gospodarskie znajdujące neJ z tych kar: Do orzekania są powołane wldcl­stę u os6b i na terenle instytucji, nie użytkują- we organy Dzielnicowych Rad Narodowych. 
cych gospodarstw rolnych. Zgodme z .a:rt. 1.2 \Wipomndamego wy<tej dekretu 

. 

Spis będ1le przeprowadzony przez komisarzy "-'31ZY&llk1e o<l!pow.fied%.1 udzielone n.a ipytainla :tormu­splsowych dobranych w tym celu spo'>lróct Ob'Y""'""a· cr.a>rzy spisowych stanO\via TAJEMNICĘ STATY· tell, n.a <Xl:i>mviednlch rormuaa=ch i wedliug in• STYCZNĄ, oo o:macm, że będą one uty~e wy. s.t r ukcyj wydanyc h p rzez Gener~ 1 nego Koan.Is.an-za LĄCZNIE Dó CELOW STATYSTYCZNYCH, nie Spisowego. Odpowiedzi na pytania tych fo-rmula- mogą n.atomiiast być udlliel.a.ne ani wła'Clwm pu• rzy powinny być ścisle, zupełne I zgodne z praw• bllcznym, tł111 lnstytucj-om i OOl>bolll'.I PirY'W'S•tnym dą. ~0~'?81t.Z Eipisowy ie.st u1prawniony do. spraw- w l:n.nrym cenu . w s~e.gól.11iościl , Odipowiiedzl te drentita scasłośd . zupelnoSci I prawdziwości od·po- 1 z.av.'3ll'te w t>l~h dane n~e mO'gą sbać Się podi;ta­wLed.z~ na podsta\vie dokumen·tów lub w drodze wą do naikładarua podJa!Jków, dOilron;ywanda zajęć coobl.Eite~o stwlerdzeni!.a faktyczinego stanu rzeezy. doikWlatero<WaT!lta mieszkań aa:t1 wy'taOMllta dlooh0< KomiSM":re spioowi ~oe:mią sv:e ~Yl1l!llOŚOl dzeń sądoWy>Ch lub a.dm!1ństracyjlll'Y'Ch. Do zacho­(czy.nnoiści wsti~:pne) w a.nt•u 2 in-udln1a (w robotę) . wania tajemnicy statystycmej są obowiązani kO· T<.ik w tym d!ll.iu. jail: l w dniach Sp'.su C'Cli.ień 3 rnlsarze R)>lsówi oraz wszystkie Inne osoby biorące 

. 
g ru<J;n.!.a i di'l!e n•ast fi'Pne) czynności komisat·zy bę• udział w Spisie. 
dą wyokonyWtaJ11e m iedzy godz.I.n~ 8 na.no a god.z!_ną Wielkie za<lame przep1'owad;zenda Narodowego 20 (8 wlecz?rem): Kom!&a-rz 5P'15~'.'Y jest OboWtą- Soisu Po\vs.zechnego "Pr>ZY'!>ad.a n.a -pierwszy t'Ok re za.ny ok!azac n.a ządani•e legJityma~Ję. stwierdmJą:_ą e.•j m„c11 Planu Sześclole0tnlego, planu rozbudowy jego urZędowY chaorak-ter 1'31ko orga.nu do1mm.tj ą• nasze.I gospoduktl narOdowe.! Celem Spisu jest cego splsu TJ<a danym terenie. zeb1ia.n.ie 1 <iostarcrenle tej gosip<><ta'l'ce i admlnd-

Pracownicy poszukiwani: 
1 laldern:ika do malowania natryskowego 

zabawek, 1 inspektora branży metalowej, 
1 inspektora oirganieacji produkcji , 1 inspek-
tora nadzoru technilcznego. 1 starszego kaiku-
latora zatrudni od zaraz Centrala Przemysłu 
Ludowego i Artystycznego EksPoZytura Rej. 
w Łodzi, Piotrkowska 181, (k 646) - -·--- ~ ·-- ... 
Laborantkę zatrudni od 1.12 br. Zakład 

Chemii PWSP w Łodzi, Aleje Koścluszlti 21, 
tel. 165-70. 

Dwóch palaczy z referencjami przyj m i(! 
Dział Personalny Spółdz. „Osnowa", Jaracza 
nr. 40, 

Księgowego _ bilansisty na zastępcę głów-
n ego księgowego poszukuje od zaraz Po-
wszechna S116łdzielnia Spożywców w Radom-
sku, ul. Limanowskiego 2. 

PAN"STWOWA FILHARMONIA w LODZI 
NARU'tOWTCZA 20 

PIĄTEK, 24 listopada 1950 r., go<Jz. 19.30 
XH KDNCERf ~YMFOłłlCZHY 

VI 3 cyklu „Symfonle Beethovena" 
Udział biorą: 

ARNOLD REZLER - dyrygent 
Marla Wanda Kazimierz w I Ł K o M I R s c y 
fort.eplan skrzypce wlolonczela 

W programie: Uwertura „Leonora HI", 
Koncert potrójny, III Symfon1a. 

Kasa Flilharmonll czynna codzlenn:!e od 15-19. w nied2llels oo 10. 

• O~łoszenia drobne • 
U!KAR1.:E 

I Dr PIWECKJ wewnętrz-
ne, płuca, serca 3-7, 
Piotrkowska 35 Dr BALICKA specjalista: 

• sk6rne. weneryczne 5-7. 
OBOWIĄZANYMI DO UDZIELENIA ODPOWIE· stracjl państwowei niezbędnl.Y'Ch li~, dotyczą nz1 NA PYTANIA FORMULARZY SPISOWYCH cycłt : 11-0Śel J.udnośei, podzia•?u jej Według płci SĄ: w'te\ku. umi ejętn.ości czyt.a.n:!.a J plelanilla ora.z zatWO-

Dr WOYNO - specjalista 
chorób skórnych, 

l> co do spisu mleszlcaJ'I i osób w nlch zamlesz- du , doty.cz3cych M:Szych mieS71lrań 1 bud1'"Ilk~v kałycl\ i czasowo obecnych - osoby zajmuJące mleszk.a1nych, Ich 11o~i. wielkości i zaopatr;zem~ mieszkania w swoim imlenJu, głowy gospooarstw w l•n3taJ.acje, d".llvczących n>!'·s.zych gOSIP<>dairstw domowych, a w Ich n,!eobecno~cJ domownicy oraz TICllnych, ich !lośC'i. 1:truktury or-az za.<JIJ)atrzen:lla w csoby zarządzaJące nJeruchomośclą; Jin.wentarz żywy i rn;a,rtwy. Są to n.a.jwaiżnjej•ze 
?. lllozb. których dosta!re%y S;pls, a które słu.Zyć bę­
dą d,1;a celów dallszej budawy 1 r07Jbudowy n.a~o 
żyol.a go~'PQdarczego ! k·ultu:iia.lnego oo-.az d l.aezego 

Z> co do spisu osób zam!eszkalyrh I czasowo obec. nyoh w gospodarstwach zbiorowych (hotele. obel'• 
że, zajazdy, domy noclegowe, domy wypoczynko• 
we, pensJonaty, kos1,ary straży ogniowej. baraki 
dla robotników. bursy. 1nternat:v, dom:v akademic­
kie, 7.akłady 1lla Inwalidów. s.lerot, starców itp„ 
szpitale. sanatoria. 7.akladv dla nieuleczalnie rho­
rych, klasztory ltd.) - o"oby zarządzające tymi 
gospodarstwami zbiorowymi; 

p('l(ln•l>P.sleni:a wa.runków bytu J.ltd'l1'0Ścl. 
Właściwe przenrowadzenle Na~odowego !lphu 

Powszechneiro leźv w lnt.eresde tak ogółu lttdnoścl 
I r.alego kra.In. Jak I poszczególnych obvw?.tell. 

I 
Onle1a1a~ •lę na J)OW:Vł.szym PREZYDIUM RADY 

NARODOWEJ m. LODZI W7VWH ludno,!~ m. Lod·l 
do chetnego I naleł.:vtero ~ne!nlenh riąiącego na -•·ó niej prawnego i obywatelskiego obowiązku udrz.!e. 3) eo do fiJ'1su nleruchomo~cl l budy .... w - oso- leni.a w d niu 8 grv<ln~.a br. i w nas tępnych dni.ach by zarządzające nieruchomością; trw.i>n.i a SP '"11 komlsaraotn "'?~OWYtn śoislych. r.u­4) co do spisu rospodarstw rolnych (ogrodniczych, 

sadownlczych. leśnych. rybnych I hodowlanych) -
osobY zarządzające tymi gospodarstwami (osoby 
gospodaru3ące na nich), a w Ich nleobecno~ci OSO• 
by pracujące w tych i;-ospodarstwat:h; 

5) co do spi~u zwierząt gosporlarskich poza g~po• 
darstwaml rolnymi - osoby I lnstyt11r)e. u kt6-
rych (n.a terenie których) te zwierzęta •lę znaJ· 
duJ-. 

uełnych i 1.1godnych z wawda odiPOW!liedlzl na pyfta• 
ni'a fo rmttlairzv !"Olsowych. 1ak !"6wrileż do W'Sllól­
d11;a1:a.n.1ia z wła.dzam1 i or\!?arnlllni "J)isowyml (ko­
m'c.ar~J spl!S()Wylmd) i o.lca:zywarua Im pomoc:i; 
w g,peln1a~lu Ich u-rzędowych czynności! 

Za PREZYDIUM RADY NARODOWEJ 
(-) Marian Minor 

PnewodnlCZllCY Prezydium 

Sienkiewicza 52. (k 35) wene-
Dr JADWIGA ANFORO-_ rycznych. - zaburzenia 
WICZ - skórne, wene- płciowe. Nowotki 7. rront 

10-11. 16-18 ryczne, kobiece 1-8, ul 
Próchnika 8 (k S3) GAB. DENTYSTYCZNE 
Dr ROZYCKI. specjalista LEKARZ· DENTYSTA -chorób kobiecych. aku- Bronisława Szelkowslca, szerl! Przymule. godzi- ze by sztuczne 5-7, Mo-nv 3-8. Płotrkow~ka 1~ ni uszki li Ck 31) 
Dr ZAURMAN - specJa· POSZUKIWANIE PRACY lista: skórne, wenerycz-
ne 8-10. 4-e. Na ruto- MANICURZYSTKA pedi-wlcza 2 cu rzystka przyjmie p ra-
Dr TEMPSKI spectellsta ce. "Oferty „MM" 
weneryczne. sk6rne. wio ADMINISTRACJĘ domu SÓW, moczopłclnwe. po- przyjmę. Kopcińsl<lego 57 wrócił Piotrkowska 114 m. 1. (k636) 
D:r PIETRASZKIEWICZ 

lAOFJAROW. PRACV specjalista chorób u;,zu , 
nosa. gardła . 12-13. 1;-.1~ 

MŁODA osoba do 5-let-Sienkiewicza 73 (k 29) n iego chłopca z goto·wa· 
Dr ŁUKIEWlCZ specja- niem dla 2 osób potrzeb 
!Ista skórnych, wenerycz na zaraz. - Wladomnść nych 10-12, 6-7, Wót-j P iotrkowslca 22 sklep ga-
czań&ka ł. (k59) Ian ter il. 

MŁODEJ panience dam I ROSYJSKIEGO, angiel­
pracę i mieszkanie za po . sklego, nlemleckleg„, ła­
moc w domu. Oferty - ciny ndzlela profesor Na-
„Dzlennlk Łódzki". rutowtcza i2, m. 3. 
POTRZEBNA pomocnica 
domowa. Tramwajowa 3, 
m. 12. 
POTRZEBNA pomocnica 
domowa z gotowaniem. 
Pracownia i< ttpeluszy 
Wscliodnla 55. 

ZAMIENlĘ dwa pokujei z 
kuchn!11 (WYłl!C1i3llt:) n.­
takież z 1.vygodaml. Oler 
ty Nowomiejska 4 1pra­
cown:a czapek). 

DOJEŻDŻAJĄC}.' poszu­
OZDOBV choinkowe ku je pokoju sublokator­
Hurt „Ba?.ar" Łódź . Slen skiego niekrępującei;o. c:~ 
kiewlcza 67, tel 157-99 na obojętna. Oferty „Za 

l' ;\Z" . 

KUPNO i SPJłZF.OA1. 

TANIO sprzedamy sam o- ----------­chód Dodge 3/4 t . Łódź , 
Stalina 7. 

MEBLE stołowy, szafy, 
piiamn-o, toaletkę tanio 
sprzedam, Andrzeja 27, 
m. 12. 

STREPTOlllYCYNĘ sprze 
dam, Gdańska 62, Blazik 
Andrzej wejście z bramy 

SAMOTNY przemysłowiec 
po~zukuje pokoju nlckrę 
pującego z wygodami. -
Zgłoszenia Dziennik Łódz 
kl pod „BŻ". 

ZA!lfIENIĘ 2 duie po)(o, 
je kuchnia, śródmieście 
na jeden, wygody. Ofer· 
ty „9331". (st1terena). ___ _....,....,... .... ___ _ 

\ MEBLE używane dobrze ____ 7.._o_t_rn_v.._ __ _ 

I' sprzedasz, tanio kupisz, SKUADZIONO le#ltyf\\4• 
Łódź, ul. Sienkiewicza 3/ 5 cję zw. Inwalidów, orze 

I 
Sypialnia złota brzoza - czenle inwalidzkie, 2 od 
sprzedam niedrogo. cinki wymeldowania I za 
WAGI. Naprawa _ Stern meldowania, ChądzyńBka 
plowanle wypożyczę nie Helena. 
mowlecą wagę. Kupno na _S_K_lt_A_D_Z-IO_N_O __ le_g_j_ty_m_·-a, 
wet połamanych. Piotr- cję kolejową. Nazwisko 
kowska 9. Helena Dąbrowska PKWN 
HEPARYN zastrzyki do nr 4-14. 
sprzE.'tlanla. Ł6dź, Al. Koś ----------­ciuszki 22, m. 91, n1 p. ZGUBIONO kslążeczk~ 

Ubezpleczalnl Spoleez1,ej DO sprzedanja biurko, na nazwisko Halina Kl\l­
biblioteka, stolik, 4 krze ka, Janiny 'I. 
sla, stan b. dobry. Tele- ----------­fon 206-16. 

PIANINO krzyżowe czar 
ne stan, plerwszorzędn:< 
sprzedam niedrogo byle 
zaraz. Wiadomość Piotr­
kowska 86-3. 

SPRZEDAl\I kredens, stól 
pokojowy, łóżka nowoeze 
sne. Dojazd 1 i 1fi kiern 
nek Doły, żródłowa 6. 

SKRADZIONO 2 ległcy­
macje t ramwajowe i bi­
let. - Nazwisko Kfidzia 
Adam. 

ZGUBIONO ksiąteczk~ 
Ubezpieczalń! Społecznej 
na nazwisko Bogusiak He 
le1\a, Cepowa 10. 

ZGUBIONO le!{. Zw. Żaw. 
Nazwisko Gabrysiak Ąn­
drze.1 Powszechna 12. 

NAUKA I WVCHOW ZGUBIONO książeczkę 
KSIĘGOWOSCI, stenogra Ubezpieczalni Społecznej 
fil biurowej, tnaszynoPl· - Nazwisko Mlchałow;;kl 
sanla Kursy Stowarzy. .Tan Mostowa 30a. 
szenia Stenog rafów - 15 listopada zginęła biaiś 
Maszynistek Zapisy : Kl· suczka szpic. Odprowa­
llńsktego 50, Piotrknwskll dzić n nagrodą, Piotr-
33 kowska 83. niotrowski , 
KURSY SAMOCHODO· ZGUBIONO książeczkę 
WE, ł'.ódź. Kościuszki 68 Ubezp ieczalni Społecznej 
przyjmują zapisy . 11a nazwisko Sprnslt\ski 

Tadeusz. UDZIELAM korepetycji 2 
matematyki i fizyki w RO?.Nk 
wszelkim zakresie. Ofer-
ty pod „Polttechnika" . ,.PARYŻANKI\" artysty• 

I 
czna cerownia naprawia KURSY nowoczesnego l<ro garderobę bez ~Jadu -

ju męskiego i damskiego Więckowsk iego 6, m. s, 
IPR, zapisy Stalina 7. front, I p . (k92) 
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Czwartek ~7!!;.„ 110 zianie wa czą o pierwszens wo 
23 Konkurs na najlepszego murarza rozpoczął si~ 

LISTOPADA JUTRO . W drugie j połowie paździerl"ika Łódź przyłączyła ~~ę do kon~ursu na 
Jana od Krzyża. na3lepszego murarza w Pólsc:e. Do konkursu przystąpili pracownicy SPB 

KRONIKA 
WAZl'\E TELEFONY: 
Komenda Miejska M o . . . . . 
Pogotowie Ratunkowe PCK 104·44. 

253-60 
134-ló 
117-11 

i PPB. Szczegó ln;e w i elu mur ar zy z SPB przystąpiło do współzawbdnic­
tu;a, ponieważ kierownic two zaznajomiło wszystkich dokładnie z warun- .

1 

k ami konkur su. Gor zej natomiast j est w PPB, gdzie zainteresowanie kon­
kursem jest stosunkowo niew ie lk ie. 

5 punktów liczy s ię za wyszkole- - Już kilka razy udało się nasze-

Straz Poz arna . . . · . . . . . 
Miejs1ti Ośrodek Informacj i . . . 

8 
!59-15 

Dqżurą aptelf 
DzisleJsze.i nocy dyzuruJa ap teki: 
Boja rski (Da szyńskiego 19) , Cymer 

(Wóiczańsk ,; 37) Apt Spot nr 61 (Pio tr· 
kowska 2251, Lechowicz (ul Zgi erska 
nr l•!Sl. Pawluk1e\VJC>. (Nowotki nr 1~1 
Tr.a,.,1Ioowska (Woj.sk•a Polski-ego 56) , 
UnieszowskJ (Ul. Dąbrowska 24-bl. 

Aptek.a U. S., Al. Kośc!uszkl 48. czynna 
całą dob~ bez. przerwy. 

TEATRY 
PANSTWOWY TEATR NOWY (Ul Da· 

szyńsk.iego nr 34) - o godz.:Lnle 19.15 
„Brygada szlifierza Karhana.". 

PAfiSTWOWY TEATR !m. ST jARACZA 
(ul. J at.a.~za 27/29) - o godz. 15.oO -
„Wieczór trzech króli" 

· Wszy~tkie bilety wyprz.edal!le. 
O go-Oz. 19.15 „ Wieczór trzech króli" 

llANSTWOWY TEATR POWSZECHNY 
• (Ul. Obrm'lcćw StaUngradu nr 21): 
· o ,godz. 19.15 - „Obcy cień" 

TEATR ZIMOWY •. OSA'' rTraugutta L) 
o g<>dz. 19.30 .,Sluby murarskie••. -
OS'!a'11!1!i ria.z. Cell(Y biletów zndlżOl!le 
o 50 proc. 

TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ ,.Lu·r­
NIA" (u l Piotrkowska nr 243) 
o g-0dz. 19.15 „Swobodny wiatr". -
Zniżki \V.ażne . 

PANSTW. TEATR LALEK .. PINOKIO" 
(ul. Kopernika 16) - o godzin!e 17 -
„Pan Tom buduje dom". 

PA~STW. TEATR LALEK „ARLEKIN"' 
(ul. Piotvkowska 152) - o godz. 17 -
„Sambo 1 lew". 

nie ucznia na podręcznego, 5 - za mu zespołowi zdobyć pierwsze miej 
dyscyplinę pracy, 1 - za każde pod sce. więc chyba :i tym razem nie da­
nie.~ienie wydajności o 1 proc. O to my s ię - mówi i uśmie<;ha do swe­
kilka z. ;;ad konkursu o tytuł naj- go kolegi Mikołaja Dra.jllnga, rL któ-
lepszego murarza w Polsce. rym pracuje już od dawna. 
Zdobyć ten tytuł w chwili , gdy - Nie damy się - odpowiada 

n iem a l każdy murarz uczestniczy tamte!l - przecież wyrabiamy sta­
we współzaw'odn ictwie pracy i wy- le 235 proc. normy. a często nawet 
soko przekracza normę, nie jest rze- ją Pf.s..ekraczamy. Aby tylko nie by­
czą łatwą. ło ż"11lych przeszkód technicznych, 

J a n Kaczmarek nie traci jednak to postaramy się, aby nas nie zdy-
nadziei. stansowano. 

RADIO 
CZWARTEK, 23 listopada. 

11,50 „Gtos maj ą kobiety„ . 11,57 Sygn. 
i Hejnał. 12,04 Dzienmk. 12,15- Pieśni 
IPOlHde. 12,30 Aud . d1a w i . 12,45 Aud. 
dla wsi. 13.25 Program. 13,3() Aud. szk. 
d la kflas III-I V. 13,50 Muz. staJrotrancu• 
s.ka.14,15 „Pam1ętnJilk:i z okresu Powsta­
JJ.'.;a Li:sflo,p.a,dowego". 14,30 Koncert dla 
k la.s V-VII. 15,10 Pieśni kompozytorów 
m·dzieckich. 15,30 Au d. d1a śWthetllic dtie. 
Cli.E;tCY<:h . 15.50 Zaga<lJk,a muzyc l'lna. 16,00 
Au<:! . TPP-R. 16.Hi „Drogocenne z&arno" 
- słuch. dla młOdzie<ży. 16,45 Aktualino­
ści . 16.55 Kcmun>ka•ty. 17,0-0 Dl'lienni.k. 
17,15 Koncert. 17,40 Lekcja jęz. rosyj.sik. 
18,00 - .. Od naszych kore91>ondentów". 
18,10 „Słuchamy muzyki„ . 18,45 ,.Jak 
1Pracuje Klub Sporbowy ,.uoo„ w Zgie­
rzu" . 18,55 Pr o.gr. lO'k. n.a jutro. 19.0-0 
,.Wszechnica Raa·iowa„. 19,2o Muz. lu<l. 
19.45 .. Oclpowiedti faJli 49 ". 20,00 Dtien­
nLk. 20.30 Popular.ny k oncer t. 21 ,3-0 Muz. 
i ak tua.Jności . 22.oo „P.i:Earze pned :mi.kro 
fonem". 22.20 Koncert 0 !1kiestry Tane­
cznej PR. 23.00 OSl!Jat. wila-d. 23,10 Muz. 
powa~na . 23,55 P!'ogram na jutro. 

7 b . .... e ronia odczyty 

Jan Kacmnarek i Mikołaj Draj­
ling należą do tych murarzy z SPB, 
którzy przystąpili do walki o ten iza 
szczytny tytuł. Do współzawodnic­
twa przystąpili również i murarze 
z PPB. Równolegle z murarzami 
walczą o tytuł najlepszego w zawo­
dzie cieśle, izbrojarze i instalatorzy. 
Wszyscy biorący udział w konkur­
sie .zobowiązali się przeszkolić po 
kilku ucemiów na podręcznych. 

Punkty zdobyte przez uczestni­
ków konkursu oblicza .zakładowy 
komitet współzawodnictwa pracy 
i przesyła do oddziału, który je kon 
troluje. Na terenie Łodzi konkurs 
rozpoczął siię w drugiej połowie paź 
dzierrrika, a skończy się 31.12 br. 
Niedługo więc rozstrzygnie się kto 
jest najlepszym w swoim zawodzie. 

Lidia Korabielnikowa 
w Łodzi 

PARSTWOWY TEATR ZYDOWSKJ: - DZIS: W dniu ddesiejszym o godz. 
21 przyby-wa do Łodzi Udia nfeczynny. . I - W Oś rodku Propagandy Sztuki 

OSRODEK PROPAGANDY SZTUKI (PaTk CPark Sienk!ewicza) . o. ;odz. 19.15 Od• 
S. k' · )· w t . t G f'k C!Zy t proif. d r J. SalonQe0 0 pt. „O ra• 1e!1 :ew1_cza . ys awa P . " . r~ L a d 1Aeck1·m teatrze" . 
Me~,:i:kanska "w wal ce o POkoj · - I - w szkole (Gdańska 32), o godz. 17 
0,t\\~ ; ta od. ;< odi. 1-0-13 l 15-18, W I odczyt pro! . N. PaCa!!lOWSk.iej pt. „Kul­
n.e<L.ele , S \\ 1 ęta od 10-18 - Wstęp tura , sztuk.a v zw R d 'ookim" 

Korabiell'Ulkowa., przodująca 
brygadństka moskiewskiej 
Fabryki Obuwria. im. Komuny 
Paryskiej. Lidia Korabielni­
kowa, która jest inicjatorką 
systemu kompleksowego o­
szczędzania, bra.ła udział w o­
bradach II Swiatowego Kon­
gresu Obrońców Pokoju. W 
dn. 24 bm. spotka się .ona. z 
łódzkim młod7Jleioiwym akty­
wem robotniczym na. terenie 
ZPB im. Dzierżyńskiego oraz 
ŁZPO nr 4. 

bezpła t ny. - W saili . ,~zytel.Żriika~ · ZJ. (iP~otrkowsJrn 
96). o godz. 2-0 Wliec.zornica :fil11mowa, po­
święco.na II świia·towemu Kongresowi 
Pokoju. KINA 

'.ADRIA (ul. Sta l '. na ll - d la mło<izleży -
„Biegiem Wołgi" godz.ina 15.30, 
17,30, 19,30. g 

BAJKA (ulica l"ran d<zkańs.ka nr 31) -
„Czapajew" - godzin.a 18 20: -
d-O'Z W od lat !2 

BAŁTYK (Na nttowicz,a 20) - ,.Upadek 
Bęrfoia" II seri;a, gc<lz. 16.30. 18.30, 
21J.30; d 0 2'l'N. od la·t 12. 

GDYNIA cDasz:vńslclego 2) - „Program 
al$tualności kraj . i zagra n. nr 44/50: 
P. K F nr 47150: .. Do redakcji nad · 
szedł 1: 0 1„: .,Bratersk:e s.potkanle" -
godz 15 •6. 17. 18 i9. 20, 21 . 

HEL (ul. Legionów 21 - Kino nieczynne 
z. powodu remontu. 

MUZA (Ul. Pab!ani.cka 173) - „Wesoły 
jarmark" - godz. 17.30, 2-0 ; - dozw. 
Od lat 7. 

PO~ONIA (ulica Piotrk-0wska nr 67) -
„Pro1ram składany" koLorowy - godz. 

t•, .19. 21; dozw. od 1at 7. 
PRZEDWIOSNIE (ul. Żeromskiego 74) -

.,Upallel< Berlina". l serki godz. 16. 
18, ;łn : dozw od lat 12. 

REKORD !Rzgowska 2) - „Młoda gwar­
. dia" li seria - godz. 18, 20 : dozw. 

od lat 12 
R.OBOTNIK (ulica Kilińskiego nr 178) -

.,Orzeł Kaukazu" - II serla - gO<la'I· 
na 18 20: dozw od lRt 12. 

Jt0ll1A (Rzgowska 84) - „Historia jed• 
nego wynalazku" godz. 18. 20: dozw. 
od l.:.t 12 

ITYLOW'I' (ulica KiJ.ińskiego nr 123) -
,.Dzieje Jrnmpozytora" godz. 18. 20; 
dor.w. oo lat 12. 

SWlT (.B<:~uckl Rynek) - .,Bitwa Stalln• 
" · gradzl<a" - godz. 18. 20: - dozw. 

oo Lat 12. 

- W saili ORZZ m 209 ('I1raugutta 18) , 
o godz. 17 wojewód:zika konferencja spor 
towa. 

- W lQik.ailu d zielnicy ś ródmieście. o 
godz. 19 z.ebrairute I Oddz. Org. Part. 
PZPR I I II ro.ku wydLZ. ilek.all'Slkliego Aka• 
dJe:mli Medycznej . 

. 
TABELA WYGRANYCH 

4 dzień ciągnienia 
Główna wygrana dnia 30.000 zł 

padła na Nr 3814 we Wrześni. 
Wygrane po 6.000 zł padły na Nr 

Nr 2132 116337 117524 120162. 
Wygrane po 3.000 zł padły na Nr 

Nr 14715 32686 33639 105416 119723. 
Wygrane po 1.200 zl padły na Nr 

Nr 5628 9566 15387 16717 20033 31444 
33913 43107 50340 51327 53174 53378 
55140 56636 74826 89635 93164 96976 
98960 106745 111922 123632 126989. 

W cln.fadi ł".&Ś %5 i 26 b-m • 
będzie uczestniczyć w bran­
żowej narad7Jle aktywu robot­
niczego ZMP pracującego w 
przemyśle włókienniczym Ło­
dzi, woj, łódzkiego i PMna.ń­
skiego. Na.rada ta. odbyWać 
się będzie w Łodzi, przy ul. 
Kopernika nr 8. 

Radzieccy filmowcy 
gośtmi naszego miasta 
Dziś przyjeżdżają do Łodzi filmow­

cy radzieccy: Wasyli Pieresławcew -
Wygrane po 480 zł padły na Ni zastępca ministra kinematografii ZSRR, 

Nr 1135 4277 7596 12817 14074 14954 Borys Andrejew - bohater filmu 
15320 16486 19568 19867 21001 21192 Upadek Berlina" Nina Alisowa -
22193 22473 24018 24197 25010 2531'7 ~ktorka filmu 0 Pawłowie i Leon Kas 
31810 33113 35491 38535 39567 41094 matow _ operator autor zdjęć do 
43289 46639 51986 55117 55628 58874 . '" ' 
64358 64553 64930 65456 65828 68952 „Upadku Berlina • 
70498 75305 81589 92615 93738 96270 W godzinach wieczornych goście ra 
104682 107604 107765 111651 120124 dzieccy spotkają się z publicznością 
120443 124158 127470 127991. łódzką na filmie „Upadek Berlina". 

„B I E R I O Z K A" 
Na zdjęciu górnym - część 

znakomitego Moskiewskiego 

Zespołu Tanecznego „Bieroz­

ka", który dal w Łodzi dwa 

.występy gościnne w Teatrze 

Powszechnym. 

Obok - założycielka i kie­

rowniczka. „Bieriozki", laureat­

ka Premii Stalinowskiej - Na­

dieżda Nadieżdina.. 

e LOTY NA UWIĘZI. Sympatyków bieta doręczyła paczkę właściwe~ •4,.. 
lotnictwa czeka nielada niespodzianka. satce, oszczędzając tym roztargnionemu 
Oto 3 grudnia br. w hali Wimy odbędą listonoszowi przykrych konsekwencJł. 

się zawody silników modeli latających Brawo! 
na uwięzi. M. in. przewidziane są loty * ZAGADKA NASZEGO MIASTA (116) 
modeli akrobacyjnych i szybkościowych Spółdzielcze Zakłady Pralni Chemicz-
z carego województwa. Imprezę tę urzą- nych i Farbiarni przy ul. Strzelców Ka 
dza · Liga Lotnicza w Łodzi. 

niowskich 34a znane są z nlf punktual· 
* JESZCZE RAZ o DRZWIACH. Tym ności. Klienci muszą nieraz po 5 razy 

razem dobrze. Dlatego, że po naszej no przychodzić po odbiór wypranej Iu.b far 
t•tce .rc>rzed kilku dni, drzw! w pocze- bowanej odzieży. Zgadnąć, lle w ten .spo 
kalni MZK przy ul. Nowomiejskiej 
dzą" już na swoim miejscu. 

„sie sób ludzie pracy tracą cennego czasu. 

f: GODNE POCHWAŁY. Dn. 2-0 bm. 
do mieszkania ob. Z. przy ul. Południo 
wej 28 zgłosił się listonosz z paczką za CZY JESTES 
graniczną. Po jego odejściu odbiorczyni 

spostrzegła, że paczka adresowana jest/CZŁONKIEM 
do osoby o podobnym nazwisku, miesz-
kającej w sąsiednim domu. Uczciwa ko 

TPP-R 

a'lł-Pl-SMA---"!""JłADZIECKJ E 
za.prenl.ttnerować można n.a rok 1951 u każdegn przewodniczącego zakład• 

wego Kola TPP-R lub bezpośrednio w rnzdzlelniach PPK „Rudi" 
Po.nadto wpłaty na prenumeratę przyjmu j ą wszystkfo Urzędy I AgencJ• 
Pocztowe w kraju, Kluby Międzyna•rodowej Prasy I księga rnie „Dom;, 

Książki". (k 368) 

TATRY (Sienkiew:<"za ·10) - dl a młodz . -
.,Biegiem Wołgi" - godzi.na 16.30, 

'. . 18.30. 2-0.30. 
TĘCZA (Pi-Otrkows.ka 108) - nieczynne. 
WISŁA (ul. Da·szyńsk.iego nr 1) - „Prn-

gram składany" kolo rowy - godz. 
16.30. 18.30. 20.30; dozw. od I.at 7. 

»Odwrócimy wyloty dział od piersi człowieka« 
WŁOKNIARZ cuUca Próchnllka nr 16) -

„P~ogram składany" kolo:rowy. godz, 
16.30. 18.30, 20.30; do.zw. od lat 7. 

WOLNOSf: (Ul. Narp!órkows.kie.go nr 16) -
. „Tragiczny pościg" - godz, 16. 18, 

.20; dJla m!O<iz. niedozw. 
~ACRĘTA (Zgierska nr 26) - „Muzyka 

t miłość" - gO<lz. 18. 20; - dozw. 
od la~ 10. 

• 
DZIECJOl\f DO LAT 6 WSTĘP DO 
ltTNA WZBRONIONY. 

·- W V n A W r, A ! 

Spóldz. Wyd OśWlat .. ,ĆzytelnJk". 
Reda•kcja l adminlStracja: Ł6dź. 
? :otrkowska 96. tel. 217-82. 2-09-02 
!l04.75 - DZial sportowy 208·95 
Dział Miejski 114-32. - Dział Ko- • 
respondentów 207-18. - DZial Ogln. 
szeń 123,33 - Wieczorem od gn· 
ciii ny 17.00 telefon Re<lakrfl tyl!<O 

1!4-32 Spnrt.owy 208-95. 
'Redakcla reknptsów nte zwraca. za 
trir$ć 1 tennłny ogłoszeń nle bierze 
odpnwtedz\elnośc1 

Prenumerate . Oz\ennlka Łódz· 
k'ego„ przyjmuje PPK .. RUCH„ 
Ł6d7 ul Plntrkowsk2 nr 61 tele· 
fąn l)l0.74 N'r knnta PKO vn,567 
Prenumer3ta ml~sienna 4 zl ~ ~r 

Redflguie 
T<'.OLEGTtTM RF.nAKr'V.TNT<' 

Wystawa, która wzywa do walki 
W Łodzi, w Ośrodku Propagandy li sobie na postawione wyżej pyt?.­

Sztuki (Park Sienkiewicza) została nie była pełniejszą, ułatwimy· ocenQ 
przed paru dniami otwarta doskcma- wystawy przez podanie rodowodu 
ła wystawa pt. „Grafika meksykai1- grupy artystó-w, który<:h prace mo· 
ska w walce o pokój". Wprawdzie żerny oglądać. Grupa ta obejmuje 
łodzianie znają już tę wystawę, grafików meksykańskich za.równo 
gdyż oglądali ją na jesiem r. ub. członków różnych partii .,oiityco: .. 
to jednak należy ona do tak wybor- nych, jak i bezpartyjnych, 7.r7eszo­
nych, (a te niestety nie wiedzieć cze nych w powstałym w roku 1937 ko­
mu starannie omijają Łódi) że war- lektywie p. n. „Taller de (i1·afica 
to obejrzeć ją po raz drugi. Ci zaś, Popular", co oznacza - Wllrsztat 
którzy jej wMlc nie widzieli, powin- grafiki ludowej. Duchowym ojcem 
ni to uc:;,yni ć bezzwłocz!1ie, gdyż w tej grupy był nieżyjący już ·wybitny 

I pełni na to zasługuje. rytownik meksykański - Jose Gua­
Na czym jednakże polec;::i. jej oso- dalupe Posada, ilustrujący w swych 

bliwość, jej niecodzienność, aktual- pracach rewolucyjne dążenia postępo 
ność tej wystawy w dobie wzmożo- wych sił Meksyku w walce z krwawi} 
nej w całym świecie kampanii o po- dyktaturą prezydenta Diaza. Artyści 

, kój, a zwłaszcza w dniach odbywa- „Talleru" przyjęli polityczny i ar­
jącego się w murach Warszawy - tystyczny testament Posady, jako 
światowego Parlamentu Poko.iu? ideowy program twórczości, OJ'artej 
Odpowiedzią na to pytanie będzie na· pierwiastkach ludowych i ua 

oczywi ście obejrzenie samej wystawy gruncie związania jej z życiem. 
i przekonanie się o jej pn1iomle Najlepiej stanowisko „Talleru" o­
ideowym i artystycznym. o świadCl- kreślił czołowy i najbardziej utalen­
mej posta wie artystów meksykań- towany jego przedstawiciel, a na wy 
skich, śmiało wyrażający.:h :;wój pro stawie łódzkiej najbog-aciej reprezen 
test i;irzeciw w?jnie,_ odwa~nie ~ani- towany _ Leopold Mendez. 

I festuJących zw1ązame sweJ tworczo-
śc i z potężn ym nurtem P"koju. „Nasza grupa - powiedział O? -

By odpowiedź, której widz udzie- potępiała i potępia faszyzm rodzimy 

i obcy, imperializm anglo-saski i 
podżegaczy do nowej wojny. Nasza 
grupa - stWierdzam to z całą du­
mą - zdobyła sobie miłość i szacu­
nek uświadomionej części klasy pra 
cującej i inteligencji postępowej Me­
ksyku". 

Nienawiść do wojny i głębokie 
umiłowanie pokoju znajdują pełne 
odbicie w twórczości Mendeza i jego 
kolegów. Artyści „Talle111" z nie­
spotykaną s·iłą ekspresji i tempera­
mentu budzą w widzu niekłamaną 
odrazę do burzycieli pokoju, którzy 
by chcieli zepchnąć świat w otchłań 
nowej wojny. Z jakąż mocą drzewo­
ryty Mendeza jak np . .,Transport 
śmierci" lub „Katownia" hitlerow­
skich siepaczy - wskrzeszafo w 
nas obrazy pełne potworności, zbro­
dni i cierpień, zadanych nam i na­
szym najbliższym przez hitlerow ­
skie bestie w dni wojennego ich wła­
dania. 

Nie dziwi nikogo, że tak wrażliwe 
go artystę do żywego poruszył wido l-­
ruin naszej stolicy. którą obejrznl 
t>rzed paru Jaty nodczas wizvt:v w 
Polsce. ·warszawie uostanr-,·ił :.vr„· 
dez poświęcić cykl swych grafik, 

nad którymi obecnie pracuje. Cieka­
wą pozycją wystawy jest także dzie 
ło Mendeza - portret przewodniczą­
cego Federacji :Ę'racy Ameryki Ła­
cińskiej i przywódcy partii politycz 
nej „Partido Popular", które.i Men­
dez jest członkiem - Lombardo To 
ledano - delegata narodu meksy­
kańskiego na Kongres Pokoju w 
Warszawie. 

Polityczną bystrością i niezmier­
nie sugestywnym wyrazem odzna· 
czają się także prace Alfredo Zalce, 
Isidoro Ocampo („Po bombardowa­
niu"), Pablo O'Higginsa, Luis Are­
nala i wielu innych. 

Najsilniejszym jednak chyba anty 
wojennym akordem wystawy jest 
zdumiPwająca siłą wymowy litografia 
pt. „Wojna" Luis Arenala. Wy­
mierzone z niej prosto w widza zło. 
wrogi oczodół lufy karabinu i zim­
ne ostrze bagnetu - wstrzą.sa .ią 
i każą głośno powtórzyć za Ilią 
Erenburgiem: „Odwrócimy wyloty 
'iział od piersi człowieka. Nie dopu­
'nimy do wybuchu nowej woinv!" 

Wystawa ~rn fiki mPksykań•kiej 
c?.y, .iak P ' ;„~ szb''°' uczynić po-

tężną bronią w walce o pokój, · 
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